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WYCHODZI CODZIENNIE.
Przedpłata wynosi we L » o w ie  rocznie 18 złr. — półro

cznie 9 złr. — kw  italnie 4 złr. 50 cnt — miesię- 
cinie 1 złr. fio cnt 

Z przesyłka pocztowa w P a ń s t w i e  A ustrjack ie ir*_  
rocznie 24 z<r. — pół ocznie 12 złr. — kwartalni* 
6 zh — miesięcznie 2 złr. 

przesyłka pot towa za g r a n i c ę :  do c a ł y c h  N i e m i e c :  
rocznie 50 marek --- kwartalnie 12 marek 5 sgr. — 
do F r a n c j i ,  A n g l i i ,  B e l g i i ,  W i o c h  i Sz wa j -  
o a r j i :  ri cznie 80 fnnków kwartalnie 2o iranków.

N u m ^ r  k o s z t u j e  1 0  c e n tó w .  

Rękopisów redakcja nie zwraca.

Przeintttę i iłószafia przyjmują we f i r n :
Biur* Adminisba :ji ^Dziennika Polskego* pr»y ilicy S^kzru- 

zkier I. 2, w domu p. Bernsteina; we Wiedniu, Ham- 
bu-gj, Frankfurcie M., Berlinie, Lipski. Bazylei, 
Szv jjcarji i Wrocławiu pp. iiaasenstein e t Vogler; we 
Wiedniu A.OppelikR Mosse, Rotter i Spł.; w Warcza- 
wie Reichman et Frender Biuro anonsów;, w Paryłu 
pułkownik Raczkowan. Faubourg Poissoniere S i — 
Ogłoszenia przyjmuje Agescja p. Adama Ciborowskiego 
Rue Clement 4 Paris.

O g ł o s z e n i a  przyjmuje tię t r  opłata 6 centów od miejsca 
objętości jedn-go wiersza drobnym druidem (petit.)

Listy z pie.iig^zmi maja być przesyłane'|franco do Admu i. 
stracji , Dziennika Polskiego11. — Listy reklamacyjne 
nieopieczęterwane nie podlegają opłacie.

Reklamy w rubryce „Nadesłane" 20 ct. od witraża.

Lwów 27. stycznia.
W przededniu kilkodniowego odroczenia par

lamentu wiedeńskiego z powortu równoczesnego 
zwołania delegacyj wspólnych, które się jutro 
rozpoczynają, namnożyło się spraw parlamentar
nych tak, że cbeac sprostać z doniesieniami o 
nich, musimy się nadzwyczaj streszczać.

Przedewszystkiem wypaua nam ponowne wyrazió 
ubolewanie, że Koło polskie odstąpiło widocznie od 
swojej dawniejszej uchwały informowania dzienników 
polskich o swoich uchwałach, od zeszłego roku 
bowiem nie otrzymujemy już żadnych komunika
tów i daleko lepiej w tej mierze są postawione 
dzienniki wiedeńskie. Przypominamy, że wobec 
notorycznego wstrętu większości naszych posłów 
do składania sprawozdań przed wyborcami, publi
czność ma niezawodne prawo, aby przynajmniej 
w drodze dziennikarskiej od czasu do czasu mo- 
di& się dowiadywać o zapatrywaniach delegacji 
krajowej na sprawy, które ją bardzo blizko ob
chodzą.

Donieśliśmy już, że Koło polskie nietyle w 
interesie produkcji krajowej, ile raczej dla u [uro
bienia trudności ministerstwu, zgodziło się w ca
łości na projekt rządowy o podatku i cle nafto- 
wem. Dziś dowiadujemy się, że dnia 26. bm., tj. 
wczoraj, miała się w Wiedniu zebrać ankieta dla 
narady nad u r e g u l o w a n i e m  g ó r n i c t w a  
n a f t o w e g o  w myśl uchwał powziętych na o- 
statniej sesji sejmowej. W skład komisji tej, 
oprócz reprezentantów rządowych, wchodzą także 
rzeczoznawcy powołani z kraju.

Dzisiejsze dzienniki wiedeńskie ogłaszają o- 
anowę dwóch projektów, nad któremi wkrótce roz
pocznie się dyskusja w parlamencie. Pierwszym 
jest elaborat hr. Egberta Belcrdeiego o zmianach 
w ustawie przemysłowej. Projekt ten obejmuje 
zmiany w 42 paragratach dotychczasowej ustawy. 
Najważniejsze naszkicowaliśmy wczoraj. Rozprawa 
nad niemi rozpoczęła się już w komisji przemy
słowej.

Drugi projekt, który podają dzisiejsze dzien- 
n.ki, dotyczy uniwersytetu czeskiego. Jest on wyni
kiem narad w komisji szkolnej Izby panów i za
wiera zupełno przerobienie uchwał Izby poselskiej. 
Główną zasadą jego. którą przeprowadza konse
kwentne we wszystkich paragrafach, jest niety
kalność bytu prawnego istniejącej w Pradze, & 5 
wieków liczącej wszechn.cy — dziś niemieckiej. 
Zastrzega on na każdym punkcie, że nowy uni- 

?sytet czeski nie śmie powstać kosztem togo 
ego. W zasadzie jednak zaprzecza warunków 

mienia nowej wszechnicy, obawiając się zatraty 
języka n i e m i e c k i e g o ,  jakby uniwersytety 
istniały na to tylko na świecie, aby służyły wy
łącznie do celów lingwistycznych, a w tym wy
padku, były instytucjami germanizacyjnemi. To 
tez mniejszość komisji szkolnej, przeciwna refera
towi i projektowi Ungeru. proponuje przystąpienie 
gołosłowne do uchwał \ poselskiej. Jeżeliby 
cen ostatni wniosek utrzymał się w Izbie panów, 
latenczas sankcja ustawy uniwersyteckiej me pod- 
ega wątpliwości. W przeciwnym razie sprawa ta 
lędzie wędrowała pomiędzy izbami, i pogorszata 
golną i tak już nader niepoczesną sytuację ga- 
lifietu.

Komisja obradująca nad zmianą u s t a w y  
r y b o r e z e j  w Izbie poselskiej, jak to już donie- 
liśm5 wczoraj, po długiej rozprawie, w której p. 
irocholski domagał się dostarczenia dat statysty- 
znych dla lepszej oceny wniosków bienbachera i 
ronawettera, zmierzających do znacznego rozsze ■ 
.enia praw wyborczych w og ile, uchwaliła prze- 
wszystkiem wydrukować dostarczone przez rząd 

ety statystyczne, a więc odroczyć rzecz, na razie 
dnak zająć się tylko wnioskiem Zeithammera, 
ńry ma na celu jedynie polepszenie stosunków 
yborezych w Czechach przez rozbicie kurji szla- 
leckiej na terytorjalne koła wyborcze. Referen
ta zamianowano samego wnioskodawcę- Hr. 
tafie dla słabości nie był obecnym na posiedze

niu. Zastępyweł go radca ministerjalny Kubm, ale 
oświadczył, iż nie ma upoważnienia do deklaracji, 
jak się rząd zapatruje na wnioski pod dyskusją 
będące. Obecny H e r b s t  sprzeciwiał się stano
wczo wszystkim reformom i to całkiem naturalnie, 
bo wszystkie one dążą do złamania sztucznej prze
wagi, którą sobie centraliści stworzyli w r. 1873, 
zaprowadzając bezpośrednie wybory do rady 
państwa.

Do wczorajszych doniesień z komisji wojsko
wej, która uchwaliła etat poboru rekruta na rok 
1882 zgodnie z wnioskiem rządowym, mamy to 
jedynie dodać, ze p. T « w a r n i e k i interpelował 
ministra Welsersheimb czy r o d z i n y  p o w o 
ł a n y c h  o b e c n i e  na teatr wojny
rezerwistów, będą otrzymywać jakie zapomogi z 
funduszu taks wojskowych. Minister dał odpowiedź, 
która zadowoliła interpelanta, ale dzienniki nie 
podaj i jej, i dla tego nie wiemy, jak dalece bie
dne i opuszczone rodziny rezerwistów (nie będą
cych stałymi ck. urzędnikami) mogą liczyć na
pomoc, która im się z urzędu należy. Warto za
pytać o to publicznie w Izbie, aby rząd jasne dał 
oświadczenia.

Opłaty propinacyjne-
Z Vod la. Ustawa przeciw opilstwu, ustawa 

o zniesieniu prawa propinacyjnegn, połączona z 
opłatą na rzecz tego funduszu, a nareszcie ustawa 
wprowadząiąca podatek od handlu i drobnej sprze
daży napojów wyskokowych, wszystko to razem 
wziąwszy, uznać można jako najskuteczniejsze 
środki ku zapobieżeniu mnożenia szynków, a tern 
samem jako najprostszą drogę do umoralnienia
ludu, albowiem sposobność stwarza złodziei — 
jak mówi przysłowie niemieckie.

Nie dawne to czasy, bo zaledwie lat trzy 
wstecz cofnąć się nam wypada, a niemal w każdej 
wiosce spotkać można było po kilku szynkarzy — 
eh&łuDników, t. j. takich, którzy po za zwykłemi 
karczmami w chałupach wiejskich, z poręki główne
go arendarza urządzali szynki i werbowali poczci
wy ludek do piianstwa, niedorostków zaś sprowa
dzali na drogę zepsucia.

Dziś, gd) każdy szynkarz bez różnicy, obok 
zwykłego podatku zarobkowego w miarę ilości 
mieszkańców przyczyniać się musi do funduszu 
propinacyjnego z kwotą 10 do 20 złr., dalej jako 
podatek od wyszynsu zanrowadzony ustawą z da. 
23go czerwca 1881 (Nr. 62 dz. u. p.) opłacać 
musi po wsiach i po mniejszych miasteczkach 5 
złr. do 20 złr. rocznie, — poznikały owe koczu
jące szynki, a nawet i karczmy o mniejszej 
frekwencji zaczynają się stale opróżniać.

W mieście powiatowem nie było prawie domu 
żydowskiego, w któr/mby dawniej nie istniała 
szynkownia. gdyż żaden chleb nie był tak lekkim, 
jak szynkarza, obecnie utrzymują się jedynie staro 
firmy, a i te przerzedzają się ustawicznie, nie 
mogąc podołać, obok haraczu pobieranego przez 
właściciela propinacji — tak znacznej opłacie do
sięgającej 50 złr. w. a.

Przeciążenie to odczuwają nietylao sami szyn- 
karze, zniewoleni oddawać się innej zarobkowości. 
O wiele znaczniejsze straty ponoszą właściciele 
propinacji przez uoytek w swych doeh idach, al
bowiem arendarz refiektując na te ciężary, osta
tecznie odbije je z czynszu.

Nie mam tutaj zamiaru występować w obro
nie jednych lub drugicn, dlatego nie będę się za
stanawiał nad tern, ile prawo propinacji w Kraju 
naszym od czasu wprowadzenia tych opłat na 
swej realnej wartości straciło, chciałbym raczej 
zwricie uwagę na nieprawidłowe postępowanie 
władz wymiarowych w tych wypadKach, gdzie 
ustawa sama dla niektórego rodzaju przemysłow
ców, znaczne ułatwienia dopuszcza.

P a rag ra fll ustawy z dnia 23. czerwca 1881, 
ustanawiający opłatę od szynkowania napojów wy
skokowych, czyni wyjątek co do wysokości tej o-

płaty dla tych przedsiębiorców, u których handel 
lub drobna sprzedaż trunków stanowi u b o c z n e  
z a t r u d n i e n i e .  Ułatwienie to odnosi się do 
domów zajezdnych, których celem jest przyjmo
wanie obcych w gospodę, wydawanie potraw lub 
kawy, dalej do sjirzedaży robót cukierniczych i 
mandelettów. a w końcu do tych handlarzy, którzy 
w swych sklepach (zazwyczaj korzennych) sprze
dają wspomnione trunki w naczyniach zamknię
tych po jednej litrze lub mniejszych ilościach.

Wymienieni opłacać mają tylko piątą część 
kwot ustanowionych, a przypadająca w ten sposób 
należ) tość, nie może przewyższać piątej części 
zwyczajnego podatku zarobkowego. Uwzględnienie 
tego rodzaju można nazwać słusznam, albowiem 
przedsiębiorstwa tu wymienione, nie można sta
w iać na równi z przemysłem, gdzie wyszynk trun
ków stanowi wyłączne 1 główne przedsiębiorstwo, 
czyli zaś takowe ma być uważane za główne lub 
uboczne, o tern orzeka władza przemysłowa po 
zniesieniu się z władzą skarbową.

Mniemam, że orzeczenie takie wydawane być 
winno na podstawie poprzedniego zbadania isto
tnego faktu, tem więcej, o ile żo przy opodatko
waniu, które tę ustawę wyprzedzało, względuie 
przy wymiarze podatku zarobkowego, nie przywią
zywano żadnej wagi do odróżnienia nazwy przed
siębiorstwa, nie odróżniano zaiazdów od wyszyn
ków i nazywano jedne i drugie szynkiem. Przy 
pierwszym wymiarze opłaty władze przemy
słowe ogranicz iły swe sprawdzenia na zbadaniu 
arkusza zarobkowego , a znalazłszy w tymże wpi
sane zatrudnienie „w y s z y n k , "  wbrew wyraźne
mu postanowieniu ustawy, ściągnięto od utrzymu
jących zajazdy miasto *|s części, całą należytość. 
Krzywdę tak znaczną wyrządzono licznym przedsię
biorcom na prowincji, którzy trunki te dla dogo
dności obcych gości utrzymują, a u których kon- 
sumeja lest nieznaczną i tak wysokiemu podatko
wi wcale nieodpowiednią—należałoby to ze strony 
władz skarbowych naprawić, a sarna ustawa na
stręcza ku temu sposobność postanowieniem §. 4. 
minisferjalnego rozporządzenia z dnia 2. lipca 
1881 (nr. 74 Dz. u. p.) gdziej nadmieniają, iż 
różnica więcej opłaconego podatku ma być zwró
cona.

Do jednolitego postępowania w tym wzglę
dzie brak wszelkich potrzebnych wskazówek i in- 
strukcyj ze strony władcy lHczelnej, a ta przeciąż 
mylnego tłumaczenia przepisów i choćby naij dro
bniejszego pokrzywdzenia podatkujących dopuścić 
nie powinna. ______________

KORESPONDENCJE.
P oznań  25. stycznia.

(Z Berlina. — Z Swarzędza, — Proces su ja listów . — 
Sprzedaż zie ni).

(L.Z.i Książę Bisinark może jeszcze nigdy 
nic był t;iK rozuamiętniony, jak wczoraj. Nie mo
ją rzeczą poruszać sprawy berlińskie — zwracam 
tylko uwagę, że kanclerz nie pominie najdrobniej
szej okoliczności, aby choć z dala okazać swoją 
nienawiść ku nam. Ostatniem razem znów przypo
mniał, jak uczciwie (! 1) sobie rząd pruski postąpił 
wobec powstania z r. 1863.

Z Swarzędza donoszą, iż p. Lui przekazując 
dzieci polskie z nazwiskami brzmiącemi z niemiecka 
miał w tem jeszcze cel dalszy. Oto stosując się 
do rozporządzenia naczelnego prezesa z r. 1873, 
według którego tylko dla dzieci polskich nauka 
języka polskiego jest obowiązkową, rozporządził, 
aby dzieci owo, uznane przez urząd za dzieci 
niemieckie, także nie uczęszczały na lekcje języ
ka polskiego, chyba, że rodzice dzieci specjalnie 
o to poproszą, na co (u t e i  e m p l a d o c e n t  
w powiecie cnodziezkim) inspektor zgodzićsię nie 
potrzebuje. Nauczyciele swarzędzoy znający się 
niezawodnie więcej na pedagogice, aniżeli sam 
p. Lux, zażądali w tej mierze osobnej od niego 
decyzji. Jak p, Lux zadecyduje? nie trudno

przewidzieć — choć z drugiej strony nie wątpię, 
że oieowie poszkodowanych dzieci praw swych 
w dalszych instancjach poszukiwać będą.

A propos p, Luxa i szkoły w Swarzędzu do
dać należy, że tenże p. Lux nie pozwolił do szko
ły katolickiej w Swarzędzu uczęszczać chłopcu 
Ambrosiewiezowi, ewangielikowi, chocież ojciec te
goż, przekonany o wyższości szkoły katolickiej, 
syna swego do tejże szkoły posyłać postanowił i 
opłatę szkolną tak w szkole ewangielickiej, jak i 
katolickiej opłacił. W tej sprawie otrzymał na 
zażalenie inspektor lokalny, ks. probosz D. z Swa
rzędza. wręcz przeciwne rozporządzeniu p. Luxa 
zawiadomienie.

Proces socjalistów schwytanych w naszem 
księstwie (Stanibław Mendelsohn. Jankowska) od
będzie się dnia 24, lutego. Wstęp tylko za karta
mi wydanemi przez proKuratorję będzie dozwolo
ny. Dodać w tej sprawie jeszcze należy, że w ze
szłym. tygodniu aresztowano jeszcze spólnika tych 
socjalistów genewskich, robotnika z fabryki Ce
gielskiego, Bujcikiewicza.

Znowu kilkadziesiąt mórg ziemi przeszło z 
rąk polskich w ręce niemieckie, a to przez sprze
daż położonej w powiecie wrzesińskim wsi Gałę- 
zowy, dotychczasowej własności p. Taczanow
skiego.

Z innych djecezyj nie słychać o procesach, 
wytoczonych duchownym o wrzekome nieprawne 
w ykony wanie funkcyj duchownych — u nas zaś o 
zaprzestaniu walki nic nie słychać, bo oto ks. 
K e i n z e g o  z Leszna za odprawianie dwóch 
mszy św. w osieroconych parafjach czeka pro
ces; — dalej stanie ponownie przed sądem ks. 
Zieliński za ochrzczenie dziecka, bo wyśledzono 
nowego świadka — matkę owego dziecka. Wre
szcie stawać będzie jeszcze trzeci ksiądz, za wy
głoszenie kazania podczas odpustu w jednej z o- 
sieroconych parafij. Słyszę, że tym oskarżonym 
ma być ks. dr. Kanteeki, naczelny redaktor 
Kurjp.ru Poinań kitgo

ZIEMIE POLSKIE.
W arszaw a 24. stycznia. W sferach «Jmi- 

nistracyjnych. jak zapewnia Umermiik. Warw., w 
liczbie innych ważnych projektów poruszono o- 
becnie sprawę wypracowania na wspólnych z ce
sarstwem zasadach prawideł, regulujących wyna
grodzenie właścicieli za majętności, zabrane na 
potrzeby pnbliczne. Królestwo Polskie nie posia
dało dotąd wskazanych w tym kierunku prawideł 
i wywłaszczenie majętności dokonywało s»ę albo 
na zasadzie dawniej istniejących albo też prawo
mocnych w cesarstwie ustaw.

W zarządach gubernjalnych Królestwa Pol
skiego, z polecenia wyższej zwierzchności, wypra
cowywany jest projekt oznaczenia granic władzy 
dyscyplinarnej wójtów i sołtysów; dawna ustawa, 
jak twierdzi W ars. ©/»., ma być starannie przej
rzaną i podledz zmianie z powodu wprowadzenia 
instrukcji sądowo-pokojowych w miejsce dawnych 
sądów gminnych.

Ze względu na ważne usługi, jakie statysty
ka oddaje nauce, rządom i w ogóle gospodarstwu 
krajowemu, uzyskała ona prawo obywatelstwa w 
rządowycn urządzeniach. Przeprowadzane w obec- 
n jm  czasie spisy ludności miejskiej w stolicach, 
a w Królestwie Polakiem w Warszawie i Piotrko
wic, oraz zamierzony spis ludności w całem pań
stwie, — dały pov d, jak donosi W»raz. O n., do 
projektu utworzenia przy wszystkich główniej
szych centralnych władzach administracyjnych w 
Królestwie Polskiem komitetów statystycznych. Na 
początek będą one otwarte przy zarządach gu
bernjalnych tutejszego kraju dla gromadzenia i a- 
nych, odnoszących się do ruchu ludności, dzia
łalności fabrycznej i rękodzielniczej, gospodar
stwa rolniczego i w ogóle do wszystkich objawów

ekonomicznych i warunków bytu ludności w gu 
bernii. Oprócz teeo zamierzono dokonywać perio
dyczne spisy ludności.

Z Olkuskiego donoszą do Witku, że w P ó- 
czowskiem. Stopniekiem i Jędrzej o wskiem kręci 
się kilku agentów niemieckich wprost z Berlina 
w celu nabywania większych folwarków, a nastę
pnie parcelacji takowych na małe kolonie. Prze
de wszystkiem panowie Berlińczyey porozumieli 
się z liczna rzeszą faktorów małomiasteczkowych, 
którzy zachęceni grubym zyskiem poczęli pośre
dniczyć w nabywaniu folwarków. Wielu ziemian, 
którym się ani nie śniło o sprzedawaniu mająt
ków złudzonych ofiarowanemi cenami stosunkowo 
bardzo wysokiemi, zgodziło ęię na sprzedaż fol
warków. z rczpłatą szacunku ns kilkę lat. N lemcy 
po nabyciu majątków zaraz się wzięli do parcela
cji, a na szczęście nie potrzebowali sprowadzać 
do tego swoich rodakow, gdyż miejscowi włościa
nie pc większej części mający gotówkę nabywali 
z wielką chęcią części parcelowanych folwarków. 
A operacja ta niezmiernie korzystne przyniosła 
spekulantom grosz na groszu. Za majątek mający 
naprzykład 30 włók przestrzeni zapłacili 45.u00 
rs., a wzięli od włościan 90.000 rs, W ten sposób 
postępując już od lat dwóch, rozparcelowali do 
20-tu folwarków.

Wznrankowany powyżej az.cnnik , pisze: 
„Z pod Kamieńca Podolskiego odbieramy nastę
pującą korespondencję, którą tem chętniej druku
jemy, iż w jaśniejszych przeostawia nam b a rw a c h  
warunki życia mieszkańców tamtych stron, które 
inny nasz korespondent na dosyć posępnem tle 
przedstawił. Treść listu jest następująca:

Mieszkańcom okolic Kamieńca Podolskiego 
bardzo dziwną wydaje się wiadomość z Podola, 
podana przez p G. A. B., w nr. 4. W i'ku. p. B. 
zamieszkuje zapewne bardzo oddalony kraniec na* 
szej gubernji, jeżeli tam życie społeczne może 
być tak btrdzo rożnem od naszego. U nas np.
0 bankructwach oddewna nic nie słychac, może
my się też pochwalić, iż eksploatorów-oszustów
w naszych towarzystwach nie posiadamy. A jednak 
nie mogę zar-zeczyć, że stan finansowy naszych 
obywatel nie jest najlepszy, gdyż wiele majątków 
jest mocno odłużonych, a dla uratowania tako
wych od sprzedaży, wydzierżawiają je prze
ważnie izraebtum, bó ci najlepiej płacą ca cie
mię. Zadłużenie majątku, muszę przyznać, często 
pochodzi z braku dostatecznych dochodów na bły
szczenie w świecie, ale ci, co pożyczaią, nie ro
bią tego z krzywią wdow i °ierot, jak twierdzi 
pan £.

W ogóle p. B. rozdziela mieszkańctw Podo
la na dwb1 kategorje, na oszustów i na prote
ktorów oszustwa, nazywając pierwszych mo
ralnie upadłymi, a drugim zarzucając brak o- 
pinji. Zapewne, oszuści i ich protektorzy zasłu
gują na określenie, jakie im dał p. A..., ale ogol 
towarzystwa naszego zupełnie nie zasługuje 
na to miano.

Z wiadomości podanej przez p. B. wnosŁę, iż 
autor tak dalece otoczony moraluip upA^łym 
towarzystwem, że nawet nie widzi w tym ^^rlę- 
dzie wyższości bardziej oddalonych powiatów, i 
dla tego rzucił plamę wielkiej demoralizacji na
Podole, krzywdząc tym zarzutem mieszkańców o- 
kolic Kamieńca. Nasze strony są, jedna, szczę
śliwsze, co wyraźnie moralnie, a nawet finanso
wo najirzód postępują. Dość powiedzieć, że karty
1 wino prawie zupełnie ze stołów ustąpiły A 
czyz to nie ważne ? czyż to się nie przyczyni do 
podniesienia moralności i dobrobytu obywateli ? 
Jeszcze tak dalej, jeszcze lat dz.esiątek, a nasza 
część Podola atanie wysoko moralnie i ma-
terjalnie, czego z całego serca życzymy i okolicom 
p. G. A. B .“

Goło? donosi o mającej się rozpocząć n t  
wiosnę budowie drogi żelaznej z Porsecza (stacja 
kolei warszawsko-wileńskiej niedaleko Grodna) 
do Druzgiennik, słynnych wodami mineialnemi.

Nad Zbruczem.
ie DrawdziWd z r. 1664.

akrei!H A a .......

(fkkoiiozenip.j

O czrm Wiluś myślał, siedząc samotnie, 
trudno dochodzić, pewno jednak myśli jego nie 
były wesołe ; iuż po północy usłyszał skrzypnię
cie klucza w zamku, a gdy się zerwał z posła
nia, klucznik stał we drzwiach i cichym znakiem, 
uwiadomił go, że wszystko do ucieczki gotowe ; 
•wyprowadził go na ulicę i wskazawszy mu wśród 
cieninej nocy, ile możności dokładny kierunek 
grar iey, zostau ił go, powracając spiesznie do do
mu. Przykra była sytuacja Whusia: wśród nocy, 
w mieócie nie/nanem, gdzie na każdym kroku spotkać 
można patrol zaal irmowanych kozaków, to wcale 
nię m iło! — a jeśli miołowie śpiewali w nie
bie ńa pamiątkę narodzin Pana, to pewno nad 
dolą biednego VVilusia, niejedną łzę współczucia 
wylnd-

Mówią, że konieczność uczy tamować prze- 
uzLoi. 3 to też i Wiluś chyłkiem po pod d >iny 
Bię przekradał przez ciemne ulice Satanowa, a 
gdy szczęśliwie wyszedł za miasto i odetchnął 
wolni m  powietrzem, biegł jauby na wyścigi ku  
granicy- Nie wiem, czy podczas tych m szystk ih  
przejsjń piękne oczy panny Herm ny, taK zaw.ię- 
mó w halerz patrzące, stały się dian otuchą wśród 
Hie8żŁzęś(*ia, ale to wiem pewnie, że teraz gdy 
pędzi?; przez zamarzniętą rówuihę, Irfi rftsu mu 
^  m y ś li nie postały, bo ideałem jego całego

jestestwa, był obecnie czarnożółty słup gra
niczny.

Już widział ten ideał majaczący w oddali, 
ostatnich sił dobywał, gdy jakby wyrosła z zie
mi, stanęła przed mm postać objeszczyka, krzy
czącego : „Pa»tojl“

Byli to Moskale 1...
Co się działo z Wilusiem, trudno opisać. 

Widzieć się tak bliskim oelu, do którego dążył, 
poświęcając wszystkie siły, doznać takiego 
fatalizmu, to naprawdę każdego ubezwładnić mo
że ; a gdy pomyślimy, że Wiluś był szybkim 
biegiem do reszty zmęczonym, że miał przed so
bą w perspektywie dolę dezertera, to nie zadziwi 
nas, gdy się dowiemy, usłyszawszy ten głos 
złowrogi, zemdlał i padł jak nieżywy.

Obieszczyk, który w pierwszym momencie 
równie się przestraszył, zlazł z konia, a gdy 
nadzeratel przybył, zdał raport; otrzeźwiono Wi- 
lusia i sprowadzono go napowrót do miasta.

Nadzeratel wiedząc, że sprawmk i oficerowie 
kozaccy siedzą jeszcze przy czaju v sklepi
ku, wnet tam pobiegł i doniósł o schwj taiuu 
zbiega.

W pół pijani przybiegli do więzienia; zaczęto 
dochodzenie, kto Wilusia uwolnił, a gdy klucznik 
opowiedział bajeczkę o buntowszczykaeh, okuto 
Wilusia w kajdany i zabrano się do operacji prze
pisanej w Rosji, dla odebrania dezerterom ochoty 
do powtórnej ucieczki.

Biedny Wiluśl Jeszcze tej samej nocy pod tę
pą brzytwą wojskowego cyrulika padła jedna p i
łowa jego ślicznych kruczych włosów.

** *
Gdy śtarsry komisarz zamknął drzwi za sobą,

I K.szczakowicz przybrawszy minę ura^doWą, oznąi- 
mil mu, ż,e patrolując w nocj uftd granicą, jak

nakazano, spotkał znajomego sobie objeszczyka, 
który mu udzielił wiadomości że powstańcy prze
szli gianicę; w Satanowie jeunego z nich schwy
tano i wsadzona do tiurmy.

— Trzeba więc — dodał pan Kiszczako- 
wicz — uwiadomić„Bezirksamt* i sprowadzić po
sterunek wojska.

Nie pomału sią zdziwił szanowny pan starszy 
strażnik, gdy starszy komisarz zamiast go wspo- 
módz radą, nakazał milczenie o całym wypadku 
i wezwał go, by mu towarzyszył.

Wyszedłszy do oczekujących go panów, po
prosił zaraz o konie, po które też Władzio, domy
ślając się że ilzie o Wilusia, natychmiast pobiegł 
do stajen. Tymczasem starszy komisarz wdział 
pełny mundur i gotując się dó wyjazdu, nadmie
nił panu H..„ że Kiszczakowicz znalazł ślad Wi
lusia., pojadą więc szukać go.

Nie chciał powiedzieć całoj prawdy, bo mu 
chodziło o decorum urzędowe Wilusia; pan Wa
lenty zaś widząc że coś tai, przez dyskrecję nie 
nalegał na niego.

** *
■uż dobrze dniało, gdy wsiadłszy do sanek, 

pp. Denkfels i Kiszczakowicz pojechali cwałem do 
granicy. Przejazd do Satanowa był jeszcze zam
knięty, ale objeszczyk znał Kiszczakowicza, po
pędził więc konno po nadzeratela a ten poznaw
szy Genkfelsa, ze zdziwieniem zapytał, co go o 
tak wczesnej porze sprowadza? — a gdj mu 
tenże opowiedział swe obaw y co do przyareaito- 
wama syna, natychmiast odwiózł go do spra- 
wnika.

Długo czekać musieli nim go się dobudzono, 
bo pan sprawnik wysypiał się po wczorajszych 
nocnych trudach, nareszcie wyszedł a usłyszawszy 
żądanie, zniecierpliwionego p. Denkfełsa, po dłu
gim namyśle zdecydował się zadość mu uczynić,

gdyż, jak twierdził, był to więzień wojenny, nale
żący do majora; przekonany jadnaK sKutecznie 
przemówieniem p. Denkfełsa, który znając dokłs 
dnie Moskali, umiał się z nimi obchodzić, kazał 
go nareszcie zaprowadzić do więzienia.

Jakież było oburzenie ojcal gdy znalazł syna 
okutego w kajdany i z głową nr pół ogoloną 1 To 
był* już za wieleI ledwo uścisnął syna. wy
buchł w najokropniejsze złorzeczenia przeciw jego 
katom, odgrażając się, że w Petersburgu poszuki
wać będzie satysfakcji.

Wiluś już doświadczeńszy, uspakajał go, lecz 
oburzenie ojca nie znało granic.

Wtem wszidł major, doniesiono mu już ja
kie qui pro quo urządził gorliwy praporszczyk i 
choć sam był win ten. nie uznawszy legitymacji 
Wilusia, nie chciał się do tego przyznać, — wziął 
się więc na sposób.

Słyszał dobrze pogróżki starszego komisarza, 
lecz puszczając je m:mc ucńa, udał, że o niczem 
nie v 16, a wchodząc do każni, rzekł do służbowe
go oficera, który był obecnym:

-7" #Poezta gotowa, — papiery także, zabie
raj więc więźnia i jedź natychmiast do Kamieńca, 
sześciu kozaków towarzyszyć wam będzie 1“

Usłyszawszy ten rozkaz, starszy kom isarz  
zwrócił się do majora z wymówkami, żądając wy
dania mu syna, — major nie zważając na niego 
nagli do wyjazdu, dodając, że gubernator sprawę 
rozpatrzy.

Starszy komisarz, o ii© był hardym z początku i 
opierał się wywiezieniu syna. widząc przemoc 
majora i dla Wilusia perspektywę, że ledwo za 
reklamacją swego rządu po Iługich miesiącach 
będzie puszczonym na wolność, bo uciekając 
więzienia, rzucił słusznie podejrzenie na iisbie 
zmiękł i wdał się w prośby; tego tylko chciałj 
major, nąpussjył się i gburowato obstawał prz|

swnjem, podczas gay biedny ojciec wraz ? synem 
desperowali.

Wilusia miano już okutegc Wsadzić do kibi
tki, gdy nadzeratel odciągnął st. komisarza na 
bok, ofiarując się po dawnej znajomości na pośre
dnika między nim i majorem: i znowu pan Denk- 
fels użył sposobu przekonywującego nawet ma
jora, że syn jego jest niewinnym. Wtedy nie 
tylko że rozkuto i uwolniono Wilusia, ale nawet 
strzelbę i papiefy mu oddano, tylko zegarek i 
szpilka przepadły.

Pan Denkfels wziął syna na sanki i pędem 
wyjechał z kraju satrapów.

*
*  *

Na ganku dworu kogucinieckiego stał pan 
Walenty i Władzio, wywabieni odgłoesm dzwon 
ków przy sankach, w których obok st. komiCarza 
siedział Wiluś z głową owiniętą chustką; sanie 
skręciły jednak do oficyn. Do dworu przyszedł 
tylko pan Denkfels ojciec, mzepraszając że na
tychmiast wyjechać musi,, bo syn jego, załamtwszy 
się na lodzie, skaleczył się w głowę, i w tym 
stanie znalazł go jeden z gospodarzy 'papowieckich 
i umieścił go w swej chacie; obecnie stan jego 
wymaga spoczynku i kuraoii umiejętnego lekarza.

Wszyscy byli poruszeni, a najwięcej pono 
panna Hermina, b« nie mogąc łez ukryć, wysieka 
do swego p Koju; pan Walenty 1 Władzio poszli
pożegnać Wilusia do oficyn.

*
*  *

Gdy po laiku miesiącach par Fryderyk W il
helm ran 1 )< inrfelr znowu zawttał do Koguciniec, 
Dył już po deklaracji z panną Hermmą, lecz mimo 
zaproszenia W ładzia, nigdy już nie chciał się (iH(5 
namówić do polowania nad Zmrjęzem.



DZIENNiK POLSKI.

• SPFAWY ZAGRANICZNE.
Petersburg 24. stycznia. Odbyło się tn dziś 

pojedzenie delegat* w od dróg żelaznych. dla roz
patrzenia projektu ustawy 4rog tychże, ułożonego 
przez komisję di g tą pod przewodnictwem jene
rała Baranowa.

Projekt o podatku, mającym być pobieranym 
od sukcesyj, wejdzie do rady państwowej w poło
wie lutego.

Jenrrał Gurko wyjechał już do Odesy, dla 
objęcia tamże obowiązków jenerał-gubernatora

Atamanem kozaków kumańskich, na miejsce 
jenerała, został jenerał hr. Szeremietiew.

Według niedawnego spisu ludności wypadło, 
iż w Petersburgu na przeszło 800.000 mieszkań
ców, znajduje się dzieci w wieku szkolnym 109.000. 
z których 4"/n nie uczęszcza wcale do szkoły; ilość 
nieumiejących czytać wynosi co najmniej 16 /„.

Tak zwany proces „intendencki,“ tj. przeciw 
czynownikom intendentury wojskowej, którzy tak 
doskonale kradli podczas ostatniej wojny tureckiej, 
rozpocznie się przy drzwiach otwartych dnia 30. 
bm.; przewodniczącym będzie jenerał Słucki, sę
dziami Lejcht i Masłów; ze strony prokuratorji 
staną: Rylke, Osten-Saken i Aliustrow; ze strony 
zaś obwinionych adwokaci: Zukowskij, Spasowicz, 
Gerard, Korobczewskij, Puszkin, Krupski i Mar- 
golin.

Hotroth donoszą, ie rozmaite ziemstwa czy
nią u rządu starania, ażeby uczniowie szkół real
nych, w których matematyka wykłada się na 
wyższą skalę niżeli w gimnazjach klasycznych, 
byli dopuszczm na wydziały matematyczne i 
przyrodnicze uniwersytetów. Nie wiadomo, co w 
tym względzie będzie postanowionem, ale komisja 
do sprawy przekształcenia szkół realnych jest już 
mianowana i rozpocznie narady d. 27. bm. Pre
zesi m komisji jest towarzysz ministra wychowania 
publicznego, senator Marków.

Stosownie do traktatu zawartego przez Rosję 
z Chinami w miesiącu lutym powinno nastąpić 
zajęcie Kuldży przez wojska chińskie i w tym 
czasie nastąpi oddanie Chinom Uijskiego kraju. 
Chiny wypłaciły już Rosji 288.000 funtów szter- 
lingów. Rosja nie ma najmniejszych powodów do 
zerwania traktatu, spodziewać się przeto należy , 
że warunki jego zostaną w zupełności wykonane. 
Komisarzami ze strony Rosji mianowani zostali 
jenerał-major Fride i urzędnik ministerjum spraw 
zagranicznych Sziszmarew; kierownictwo zas ca
łej tej sprawy powierzonem zostało turkiestań- 
skiemu jenerał-gubernatorowi. „Now. W r.“ doma
ga się, aby komisarze nie traktowali powierzonej 
im sprawy zbyt drobiazgowo i starali się usunąć 
wszelkib trudności, które Chińczycy stawiać będą, 
nie jest bowiem interesem Rosji przedłużanie spra
wy oddania Kuldży Chińczykom.

Ministerstwo spraw zagranicznych zajętem 
jest obecnie urządzeniem konsulatów w północno- 
zachodnich i północno-wschodnich Chinach, a to 

myśl lugo artykułu traktatu z Chinami z Jn. 
24. (12.) lutego 1881. Na mocy traktatów dawniej
szych przysługiwało Rosji prawu naznaczania kon
sulów w miastach nad Oceanem Cichym, a w 
6r>dku kraju tylko w Ugrze, Czuczuczaku, Kuldży 
i Kuczgarze; dziś do powyższych miejscowości w 
środku kraju przybędą konsalstwa: w Chankou, 
Futzźau, Tian-Cinie i Turfame; ministerstwo spraw 
zagranicznych uważa bowiem te punktu za najod
powiedniejsze pod względem handlowym. Donosząc 
o tern dzienniki rosyjskie, użalają się, że pomimo 
traktatu z 24. lutego , władze chińskie nie prze
stają dokuczać rosyjskim karawanom kupieckiem. 
Donoszą one nadto, że p. Butzow, puseł rosyjski 
przy dworze chińskim, stara się o ustanowienie 
drugiego sekretarza poselstwa, a to z powodów 
ułjzbowych; ażeby jednak nie przekroczyć warun
ków oszczędności, zgadza się natomiast zmniejszyć 
liczbę studentów misji w Pekinie, z czterech na 
trzech.

Wielce dostojny i godny pan Lju-Chang- 
Gzyng, chargó d‘ iffaires poselstwa chińskiego w 
Fetersi urgu, został odwołany z Petersburg*, do 
kri\,u; razem z nim odwołany też został wielce 
godny p. Liun-Li, sekretarz poselstwa. W' zamian 
ich oezeLiwanem jest przybycie nowych dyploma
tów chińskich, którzy mają być uwierzytelnieni 
na całe irzy lata.

Przygotowania do koronacji postępują z po
spiechem. Obstalowano u rymarzy dworu carskiego 
150 przepysznych rzędów na konia z ciemno- ma- 
Lnowego aksamitu i złotych wyszywań, każdy po 
l.uOO rubli; przeznaczają się one dla osób rodziny 
carskiej, a dalej dla zagranicznych monarchów i 
książąt krwi, którzy przybędą na koronację. Dla 
koni zaś pod świtę i jenerałów, kazano odrestau
rować rzędy z czasów Katarzyny U., przechowj 
wane w carskie n  muzeum stajennem*. Rzędy po- 
winne być gotowe do 1-. (1.) maja.

W ash ing ton  21. .-■tycznia. Guiteau odczytał 
mowę, która miała być jego obroną, siedząc. Tłó- 
maczył się, że mu tak czytać dogodniej i że sie
dząc nie boi się strzału. Na wstępie powiedział, 
że w chwili wykonania zamachu był obłąkanym, 
poczem powtarzał rozliczne objaśnienia, znane już 
z poprzednich rozpraw. Mówiąc: „Służyłem za
wsze wiernie Bogu i Panu," przerwał czytanie 
głośnem łkaniem. Zakrył twarz chustką i czas ja
kiś poddawał się sztucznemu wzruszeniu. Siostra 
oskarżonego płakała również. Dalsza obrona obli
czona była na iakt, a patos teatralny, imał wzbu
dzić współczucie. „Jak Bóg na niebie—zawołał— 
tak pewnem jest, że naród nie powinien zezwolić 
na to, aby mi się co złego s^ało. Możecie mię 
pogrzebać, lecz przyjdzie dzień, w którym spra
li iedliwości stanie się zadość.

Wiadomo z telegramu, że sąd uznał Guiteau 
winnym.

mana , następujące datki: wydział rady powiatowe, 
bneżańskiej 100 z łr ., dr Kichał Gnoiński 25 , dr 
Wilhelm Holzer 5 , pani A. za pośrednictwem Za
jączkowskiego 5, Maks. Thumen 5, Samuel Riss ze
brane miedzy izraelitami, zamieszkałymi we wsiach 
Liczkowce i Trybuchowce w powiecie husiatyńskim 
6*20, Tadeusz Chrząszcz 5, prezydjum magistratu 
złożone przez dr, Ciesielskiego 5 , <lr. Millereta 5 
Edmunda Mochnackiego 5; razem 166*20; a z po
przednio wykazanemi wpłynęło ogółem złr. 1008*45 
i 3 ruble.

Rękodzielników 1 przemysłowców lwow
skich, pragnących wziąć udział w wystawie rolni
czo-przemysłowej, mającej sie odbyć w Przemyślu od 
31. sierpnia do 10. września br., zaprasza komitet 
lwowski na posiedzenie na 29. b. m. o godzinie 4e; 
po południu w san ratuszowej.

Podróż wydry. Zapewne nie często sie zda
rzy, aby „wydra" odbyła tak daleką podróż, jak 
„murek" z Rozdołn do Wolftberg w Karyntji. Pe 
wien leśniczy z dolnej Austrji anonsował, że ma 
wydrę samicę nazwy „marsl" na sprzedaż. Za późno 
udał się do niego członek tu w. ochrony zwierząt w 
Rozdole, który posiada ułaskawionego samca „mari" 
Marsi już była sprzedana. Aby ładne te zwierzątka 
sprowadzić razem, postanowiono wysłać „murego* 
w podróż. Otóż we wtorek dnia 3.1. bm. popoła 
dniowym pociągiem kolei Albrechta wyrusza „murek" 
w drogo do p. Józefa DescLmanna w Wulfsberg. 
Wszystkie na tej linji położone towarzystwa ochrony 
zwierząt zostały o tem powiadomione, z prośbą < 
opiekę, a niniejszem oddział gal. tow. ochrony zwie 
rząt w Rozdole uprasza wszystkich naczelników sta 
cyj, względnie urzędników ruchu na tej linji, o ła
skawą opiekę nad tem zwierzęciem, głównie co do 
nalewania wody świeżej do przygotowanego w tym 
celn naczynia. Mięso pokrajane umieszczone jest w 
osobnym worku.

W y Km Inspekcji e k. d y rekc ji policji 
z dnia 26. stycznia. Straż policyjna aresztowała 
Ksawerego P. po dokonanej kradzieży kwoty 9 złr. 
i 3 diamencików z magazynu 1. 22 nl. Żółkiewska. 
— Pan M. 3z. zgubił idąc z ulicy Halickiej do 
Rynku duży czarny pugilares z kwotą 765 złr. 
mianowride 1 banknot na 100 złr., jedenaście 
po 50 z łr , a reszta banknotów po 10 i 5 złr. — 
Złożono w policji zapomnianą przez niewiadomego 
gościa w dorożce podróżną torebkę z rzemykami 
i znalezioną kóiąźkę wkładkową opiewającą na imie 
Gustawa Helzla.

K R O N I K A .
Zmmc, 27. sty. m ia .

Wiadomości osobiste P. Filip Za l e s k i ,  
wiceprezydent namiestnictwa, wyjechał przedwczoraj 
wieczór do Wiednia. — Z Genewy donoszą, że re
wolucjonista Za j c o w został w Clarens tknięty apo 
pleksją. Zajcow był przyjacielem Czerniszewskiego 
i żarliwym propagatorem zasad rewolucyjnych.

Do- ba lu  m askow ego, urządzanego przez o- 
chotniczą straż pożarną w salach teatralnych dn. 2. 
lutego, robią się, jak słyszymy, przygotowania, które 
zabawę te postawią gudnie w i zjdzie poprzedniczek 
dawniejszych. Przypominamy tylko maskom, że ko
stiumy tjulowe i papierowe nie są dopnszczalnemi.

K om itet pom ocy dla ofiar katastrofy war- 
imwskiej otrżymal bo ręce skarbnika, dr. Gold*

Kraków 26. stycznia. Ba] na fundusz pomni
ka Mickiwicza odbył się dnia 25. bm. w sali hotelu 
Saskiego. Bal rozpoczął się około godziny 10. po
lonezem, który prowadził marszałek Zyblikiewicz 
z hr. Zofią Tarnowską, następne zaś tańce pod kie 
runkiem p, Kirchmajera z wzr&si sjącą coraz bar
dziej ochotą do zabawy, przeciągnęły się aż do pó
źnej godziny rannej. Podczas baln nadszedł na ręce 
komitetu telejram z Pragi od prezesa czytelni aka
demickiej z życzeniem, aby bal przyniósł jak naj
większy plon i przyczynił się do rychłego spełnienia 
zamiaru unieśmiertelnienia posągiem polskiego ge
niusza. Bal przyniósł wraz z dodatkami, po opędze
niu kosztów urządzenia, tysiąc kilkaset złr.

(E) B raeżany  25. stycznia. Już od L*lku ty
godni panuje w Brzeżanacb, osobliwie między mło
dzieżą szkolną w szkoracn Indowych męzkich i żeń
skich , i w gimnazjum, epidemicznie ospa, a mimo 
tego, dotychczas zamknięcie szkół nie zostało zarzą- 
dzonem. Nawet 1 starsze osoby umierają na ospę. — 
Jedyny środek ostrożności, który dotychczas zarzą
dzonym został, jest tak i, że na kilku domach po- 
przylepiano czerwono drukowane plakaty z napisem: 
„W ty m  d o m u  os pa . "  Ludność żydowska stara 
się w«zelkiemi siłami zataić wypadki ospy, n nich 
się zdarzające.

W sobotę 21. bm. odbył się w kasynie tutej
szym bal na korzyść stowarzyszenia czerwonego 
krzyża, przy dość licznym udziale miejscowych i o- 
kolicznych gości. — W  sobotę 28. bm. urządza zno
wu drugie kasyno, ta kaw. mieszczańskie, zabawę z 
tańcuni na cel dobroczynny.

Grono amatorów urządzili było na cel dobro
czynny przedstawienie amatorskie w kasynie roie- 
szczańskiem , jednakowoż władza miejscowa ograni
czyła liczbę widzów tylko na 40 osób, i dla tego 
iedno i to samo przedstawienie odhj wału się przez 
dwa wieczory, Dochód z tych przedstawień nie jest 
nam jeszcze znany.

Przed kilkoma tygodniami mówiono tn bardzo 
głośno o zaprowadzenia sąda obwodowego w Brze- 
żanach, jednakowoż obecnie sprawa ta jest całkiem 
w zawieszeniu.

Sambor 25. stycznia. ~W Kronice Ls. Jblsk. 
Nr 291 z 20. grudnia 1881 wyczytaliśmy, że magi
strat lwowski, odnośnie do postanowienia § 80 sta
tutu dla król. stołecznego miasta Lwowa, puda! do 
powszechnej wiadomości, że budżety funduszów gmi
ny, pod zarządem tejże zostających, zestawione na 
r. 1882 , złożone są do przejrzenia członków gminy 
w departamencie I  magistratu w czasie od 15. do 31. 
grudnia 1881.

Przetoczony § 80 statutu dla król. stoł. miasta 
Lwowa w porównaniu z § 70 ustawy gminnej , sta
nowi chyba tę różnicę, że jest §m 80 statutu, a nie 
§m 70 ust. gminnej, w zasadzie jednak zupełnie są 
»ne sobie równe.

Nie podlega wątpliwości, że magistraty i zwierz
chności gmin, choćby nawet zaściankowe , poszły w 
czasie ustawą przepisanym, za wzorem magistratu 
stoł. miasta Lwowa i obowiązaniem § 70 ustawy 
gminnej.

U nas w tym ^względzie panuje bezczyn
ność, bo chociaż mamy dziś już 25. stycznia 1882, 
przecież o budżecie na rok bież. nic dotychczas nie 
słychać.

Czy L edy i gdzie takowy wyłożą na 14 dni, 
aby go członkowie gminy przeglądnąć mogli, i kiedy 
go rada uchwali, nie wiadomo; mo;łe i słuszna, co 
bowiem po budżecie , jeśli takowy, według kilkulet
niej praktyki, jest tylko czczą formą paragrafową 
ustawy.

B la la  24. stycznia. (Głotry do pozłoly.) Gdy 
19. rocznicę powstania narodowego na cafyiu wiel
kim obszarze polskim obchodzimy, albo w gronie 
rodzinnem przez skupienie ducha i  p»uczające wspo 
mnie J a , albo publicznie, przez żałobne nabożeństwa 
i poważne odczyty, odnoszące się do wypadków z r. 
1863; jedna tylko pozłacana młodzież polska w Bia
łej urąga się z Bolesnych wspomnień narodowych, 
gdyż właśnie w chwili nastroju poważnego, wyprat/ia 
tany i hulankę. Mam tu na myśli bal prawników 
w nocy z 21. na 22. stycznia rb., który się odbył 
w Białej w sali hotelu pod C/arnym orłem Genesis 
jego następująca. Przed kilku tygodniami zawiązał 
się w Białej, celem urządzenia balu prawników, ko
mitet balowy, składujący sie % urzędników i koncy- 
pientów adwokackich, * któ/ycb dwóch Niemców

z Bielska i czterech Polaków z Białej, członków 
Czytelni polskiej, a między tymi ostatnimi także 
jeden wyznania mojżeszuwego, Na posiedzeniu tegoż 
komitetu postawił był pan C. wniosek, aby zapro 
szenia na bal rozesłane były w dwóch językach, a 
mianowicie do Polaków w języku polskim, de Niem 
ców w języku niemieckim. Nad wnioskiem tym 
otwartą była dyskusja, w której głos zabrał jeden 
Niemiec z Bielska i jako najważniejszy argument 
przytoczył tę okoliczność, że „nam, Niemcom, żyją
cym tu, na kres; ch ojczyzny niemieckiej, nie wolno 
czynić jakiekolwiek koncesje na rzecz słowiańskich 
narodowości". Po nim zabrał drugi Niemiec głos 
i oświadczył, że nie dla względów narodowościo 
wych, lecz tylko dla względów ekonomicznych, jest 
za drukowaniem zaproszeń li w języku niemieckim 
Po tych przemowach poddał prezes (Polak) wniosek 
dra C. pod głosowania, i wniosek ten, tak racjonal 
ny, upadł, w skutek czego dr. C. z komitetu wystą
pił. przez co dowiódł, że nie należy do Gogów 
bialskich.

Jakkolwiek Niemcy ten bał prawników, z po 
wodu większości Polaków w komitecie, nazwali poi 
skim, to przecież nie możemy się na tę nazwę zgo
dzić, choćby już nawet dlatego, że tak zaproszenia, 
j ikoteż i porządfci tańców, były tylko w języku nie 
mieckim ułożone; że nawet mazur, ten ochoczy i 
dziarski taniec narodowy, nie był na porządku tań 
ców umieszczony i wcale nie tańczony; że z Polek 
jedna tylko była obecną, która z regały żadnej mu 
zyki i tanów nie opuszcza; a w końcu że panowie, 
hasający z Niemkami do białego dnia w dniu 19tej 
rocznicy powstania narodowego, cokolwiek się zapo 
tanieli. Nazwisk tych Gogów bialskich nie podaję 
do publicznej wiadomości, albowiem są to ludzie 
młodzi, niewyrobionycL jeszcze zasad, a jakkolwiek 
śpiewają już teraz na nutę niemiecką, to nie czynią 
to z przekonania, ale raczej z braku poważneero za
patrywania, które przecież z latami i doświadcze
niem nastąpić powinno. Dziś dla panów komiteto
wych niechaj będzie nauczką i karą zarazem, że mu 
szą pokryć deficyt balowy, przeszło 300 zł. w. a. 
wynoszący.

W arszawa 25. stycznia. Linja telegrafii wo
jennego na przestrzeni od ulicy Piwnej, przez Pod
wal i Senatorską została popsutą dnia 16. bm. Ze
psuto 6 izolatorów, oraz porwano i skradziono 83 
sążni drutu. Skutkiem tego polecono komisarzom w 
cyrkułach w których znajduje się linja wojennego te
legrafu , spotęgowanie baczenia na całość tych tele
grafów, zaś komisarzowi cyrkułu zamkowego, speł
niającemu obecnie obowiązki naczelnika wydziału 
śledczego, aby się chwycił najenergiczniej szych środ 
ków dla wykrycia sprawców wyż opisanego czynu.

W tutejszym instytucie głuchoniemych wprowa
dzono w tych dniach naukę tańca; na początek wy
brano t)0 głuchoniemych chłopców i dziewcząt.

W tych dniach rozpoczęły się w Kijowie zwy
czajne w tej porze roku tzw. kontrakty kijowskie; 
z Warszawy udało się tam kilku kapców.

” ossnafi 25. stycznia. Od profesora dra NeL - 
ringa z Wrocławia odbiera Dziennik Poznański 
następujące pismo: „Na mój 25-ietni jubileusz ode
brałem ze wszystkich ątrpn tyle dowodów pizyjaźni 
i życzliwych powinszowań, że niepodobna mi na 
wszystkie, jakbym pragnął, odpowiedzieć osobno i 
bez zwłoki. Zanim będę w możności dopełnić tego 
przy wolnej i sposobngj oby, iii, pragnę już teraz 
wszystkim, którzy i z blizka i z daleka przysłali 
tak drogie i zaszczytne pozdrowienia, w tych kilku 
słowach wypowiedzieć moje najszczersze podziękowa
nie. Wrocław 23. stycznia 1882. Prof. dr. Nehring“.

Pożar. W przeszłym tygodniu spaliła się w 
Pysznicy stajnia i spichlerz właściciela dóbr p. Birn- 
bauma. Ofiarą płomieni padło 11 koni i 25 sztuk 
bydła. Pożar wybuchł przez nieostrożność stajennego. 
Stajnia asekurowana na 700 złr. tylko.

Śu ila la  kradzież spełnioną została w nocy z 
19. na 20. bm. na dworcu drogi żelaznej w Lubli
nie. Z kasy ogniotrwałej, w której znajdowały się 
pieniądze, pobrane za przewóz towarów , skradziono 
sumę 26133 rubli w banknotach, pozostawiając nie
tknięte kilkadziesiąt rubli monetą zdawkową. Energi
czne natychmiastowe poszukiwania urzędników kole
jowych i żanaarmerji, jak donosi Gkigibt Lubelsko, 
na żaden ślad tego przestępstwa naprowadzić nie 
mogły.

tt iedeó  25 stycznia. Komitet pomocy dla 
ofiar katastrofy zdał na ostatniem posiedzenia spra
wę z dotychczasowych czynności. Ogółem zebrano 
1,357.451 złr., z których rozdano tylko 38.567 złr. 
Obraz Matejki, ofiarowany na rzecz pomocy, będzie 
sprzedany przez publiczną licytację, a cenę wywo 
łaria ustanowiono na 2000 złr. Komitet ma obra
dować nad sposobami zaopatrywania tych, którym 
opieka i pomoc przez dłuższy czas będzie potrzebną.

B udapeszt 22. stycznia. Stowarzyszenie Pola
ków w Budapeszcie odbyło 20. stycznia b r. swe 
doroczne walno zgromadzenie. Liczna członków sto
warzyszenia wynosi 45 uczestników. Kierownictwo 
stowarzyszenia trudniło się zeszłego roku li tylko 
rozwojem stowarzyszenia tak pod względem moral
nym jak i finansowym i osiągnęło w ubiegłym roau 
dochód 381 złr. 2 ct., rozchód w tym czasie wyno
sił 223 złr. 70 c t , a zatem okazuje się nadwyżka 
dochodu w kwocie 157 złr. 32 ct. Mająte*. stowa
rzyszenia wynosi z końcem 1881 r. 755 złr. 97 ct. 
Kierownictwo stowarzyszenia składają: przewodni
czący p. Zygmunt Liobstein, dyrektor kanceiarji bu 
dapeszteńskiej izby handlowej; zastępca przewodni
czącego p- Ludwik btempien, krawiec; sekretarz p. 
Karol Dolinowskl, mzędnik kolei; skarbnik p. An
toni Sokolski, krawiec; bibljocekarz p- Franciszek 
Golakowski, introligator; członkowie rady gospodar
czej: pp. Teodor Machnicki, kia wiec: Józef Vogel, 
fabrykant rękawiczek; Jan Lipiński, fabrykant ręka
wiczek ; Józef Sowiński, zegarmistrz; Edw»rd Wali- 
kowski, zegarmistrz.

8Zavh p ersk i dał na rzecz ofiar k a ta s tro fy  
wiedeńskiej 11,000 franków.

T rzęsien iu  z iem i od 15 blisko miesięcy po
nawiają się w Zagrzebiu i jego okolicy. W sobotę 
o godz. 7 min. 65 wieczorem dały się czuć trzy 
krótkie, ale gwałtowne wstrząśnienia, którym towa
rzyszył łoskot podziemny. Mieszkańcy uciekali z do
mów, a w teatrze powstał popłoch nie do opisania

L udność .Petersburga wynosi, według osta
tniego obliczenia, 927.500 głów. Najciekawszem jest 
to, że na 1U0 mężczyzn wypada tylko 81 kobiet!

Zatottięe<e o » rę tu . Okręt angielski „Bospo- 
rus" zatonął 17. bm przy wybrzeżu tripolitańskiem 
pod Homs. Z załogi, liczącej 12 osób, 9 utonęło.

L starej gwardjl W Yigo, w Hiszpanji, 
umarł jeden z ostatnich weteranów starej gwardji 
napoleońskiej. Był to Mikołaj Granad i i liczy] lat 
103. Walczył pod Austerlitz i Jena, w r. 1312 był 
w Hiszpanji pod wodzą jenerała Hngo, ojca znako
mitego poety. Następnie brał udział w wyprawie na 
Moskwę, z powrotem walczył pod Lipskiem. W roku 
1815 walczył pod Waterloo. Był kawalerem legji

honorowej, a Napoleon III. po dwaaroć ofiarował mu 
z swej prywatnej szkatuły pensję, której Granada 
nie przyjął, bo był zamożny. Zmarły miał 3 żony i 
28 dzieci.

W ysp* Chios, którą dotąd nazywano rajem, 
ulegnie podobno niezwykłej a strasznej katastrofie. 
Od dłuższego czasu powtarzają się coraz silniejsze 
wstrząśnienia, tu i owdzie wydobywają się gorące 
źródła, a co najważniejsze, że zachodLia część wy
spy zapada się ciągle. Niebawem spodziewają się, 
że wyspa cała zatonie. Bogatsi mieszkańcy opuścili 
już wyspę i przenieśli się do Konstantynopola — 
inni będą zuiewoleni uczynić to samo.

N o ta tti  artystyczna, lite rack ie  i i o M r.
T eatr. Dziś w piątek dnia 27. stycznia na 

dochód pani K w i e c i ń s k i e j  „Serafina", komedia 
w 5 aktach Wlktoryna Sardou.

* Komedję A. hr. Fredry (synai p. t. „Mentor", 
odegrano 24. bm. z wielkiem powodzeniem w teatrze 
berlińskim.

Siódmy odczyt d la  kobiet, odbędzie się w 
sobotę 28. b. m. o godz. 5ej. Dr. Ignacy Petelenz 
będzie mówił o robakach (z licznymi okazami za 
pomoeą seyoptykonu).

TT T« * a rzystw le  m uzycznem  odbędzie się 
w niedzielę 29. bm. o godz. 12'^ w południe w sali 
Towarzystwa pierwszy poranek muzyczny (matinóes), 
pod dyrekcją p. K. Mikulego z współudziałem p. Ger- 
bicza, artysty opery lwowskiej. Program następujący 
1) L. Beethowen. Trio (es-dur) op. 72, fortepian, 
skrzypce, i wiolonczela, odegrają panna Z. i panowie 
Bruckmann i Wollmann. 2) R. Schumann. „Poświę
cenie" odśpiewa p. Gerbicz. 3) a) J . S. Bach. „Sara- 
banda"; b) Tartini. Larghetto, odegra p. Wollmann. 
4) F. Schubert. „Serenada", odśpiewa p. Gerbicz. 5) 
R. Schnmann. Kwartet smyczkowy (a-moll), odegrają 
pp. Bruckmann, Słomkowski, Kozłowski i Wull- 
mahn,

Pragska Polith  daje w odcinku tłómaczenie 
szkiców z Czarnogóry hr. Jana Stadnickiego.

.,Z ż y d a  Patryejubza Rzy mu*4, obraz Sie 
miradzkiego, który budził ogómą ciekawość, był wy
stawiony w Królewcu. W galerji obrazów w Kró
lewcu znajduje się znany obraz Brandta „Powit tnie 
stepu*.

R ękopis Odyssel. Zrany badacz starożytno 
ści, p. N. Rokos, znalazł w skarbcu pewnego klaszto 
ru greckiego zwój papyrusowy, Da którym jest cała 
Odyssea wypisana. Cenny ten zabytek z czasów 117 
olimpiady, pisany przez Ateńczyka Theophrasta, do
stał się w r. 1428 przez niejakiego Andronika, kre
wnego ostatniego cesarza , Konstantego Paleologa. 
do skarbca klasztoru na górze Atos. RękopD ten 
ma wyjaśniać czas i miejsce urodzenia twórcy O- 
dyssei itd.

B a t h  s t o  # a r z y s z e l k .
Zwyeząjue walne zgrom*, d i en* e członków 

Towarzystwa prawniczego lwowskiego odbędzie się 
w niedzielę 29. bm o godz. 4 po południu w sali 
rozpraw karnych sądu krajowego Na poiządku dzien
nym będą następujące sprawy: 1) Sprawozdanie wy
działu z czynności Towarzystwa w ogóle, a w szcze
gólności z zarządu funduszami Towarzystwa. 2) Zło
żenie iireliminarza na r. 1882. 3) 'Wybór prezesa, 
12 członków wydziału i 6 zastępców.

Tuwar zyr t wo m lZoslerdcla pod godłem  
O patrzności. Powstałe przed rokiem „towarzy
stwo Opatrzności", którego zadaniem było usunięcie 
żebractwa, w skutek nabytego doświadczenia, zmie
niło swój statut i rozpoczyna na nowo swą działal
ność. Głównem zad iniem Towarzystwa jest i przez 
podanie środków do pracy, zakładanie izb roboczych i 
wpływ moralny, podźwignąć bliźnich, którzy bądź to 
przez nieporadność, bądź przez chorobę lub nałóg 
pijaństwa stali się żebrakami, a przez moralny swój 
upadek najtkliwszą rana, społeczeństwa.

Najsposobniejszym do tego środkiem będzie za
prowadzenie grosza jałmużniczego, tj. znaczków, o- 
piewającycb na 1, 3 i 5 centów, oraz uproszenie pu
bliczności, aby żebrakom nie dawała nigdy zwykłych 
pieniędzy, lecz tylko te znaczki. Za te znaczki zaś 
otrzymać może żebrak strawę ciepłą, chleb, odzienie, 
narzędzi i do pracy, opłatę komornego, jedynie w biu
rze Towarzystwa.

Towarzystwo urządzi w swoim domu szatnię, 
dla ubogich , prosi przeto o składanie zużytych su
kni, bielizny i obuwia w biurze Towarzystwa.

Rada miasta Lwofta.
Posiedzenie dnia 2bgo stycznia pod przewo

dnictwem prezydenta Gnoińskiego. Na porządku 
dziennym 13 spraw do jawnego, a trzy sprawy 
do tajnego traktowania, mięozy niemi kilka ta
kich, które już ou G tygodni dopraszają się refe
renta. Załatwiono jednak tylko trzy przedmioty 
pierwszej kategorji, a mianowicie w skutek do
magania się jen. komendy uchwaiono, stajnie dla 
jazdy w koszarach Kisielki rozszerzyć na */„ szwa- 
drona, a budowę dodatkowych stajni dla dwóch 
jeszcze szwadronów uczyniono zawisłą od otrzy
mania bezprocentowej pożyczki z funduszu kraju- 
wego, przeznaczonego na ten cel na ostatniej sesji 
sejmowej w kwocie G0.000 gid. — Druga sprawa 
zajęła publiczność o wysokim stopniu. Na ulicy 
pełtewnej — w przechodzie w miasta na targowicę 
zbożową — za jatkami żydowskiemi wynajmuje 
gmina kilkaset sążni kwadratowych placu straga- 
marzoin żydowskim, którzy tam sprzedają różne 
łokciowe towary. Je»t to tak zwanj „targ na go
lem powietrzu," znany wszystkim gospodyniom 
miejscowym i zamiejscowym, które nie mogą spro
stać cenom praktykowanym po sklepach śródmie
ścia. Przed kilku laty jeszcze cały ten plac nie 
przynosił nawet 400 gid. czynszu miastu. Dopiero, 
gdy się rozwinęła konkurencja między samemi 
straganiarzami, placowe na tem miejscu podsko
czyło az do bajecznej suinj t800 gid. rocznie; 
przy iiejtacji na rok bieżący  okazała się widoczna 
zmowa: 39 interesentów, mających tam obecnie 
swoje „handle," zaofiarowało z wielką biedą ledwo 
1744 gid., a zatem niżej od poprzedniej kwoty. 
Znalazł się równocześnie spekulant, który zapro
ponował ryczałtem za cały pia< po 2234 rocznie, 
w oczywistym zamiarze odbijania się po tem na 
tycn, którzy tam od kilkunastulat zarobkują. Na 
szczęście oferta jego była połączona z warunkami 
odmiennemi od licytacyjnych, i dla tego większość 
sekcji IV (mimo znacznej różnicy na korzyść 
kasy miejskiej) musiała ją usunąć, i wniosła przy
jęcie oferty dotychczasowych dzierżawców (reter. 
M i l i k o w s k i ) .  Dr.  G z y i e w i c a  (przewodni

czący tej sekcji) był odmiennego zdania, i nie 
widząc powodu, dla czegoby gmina nie miała wziąć 
kilkaset gid. więcej, zwłaszcza, że ów ryczałtowy 
spekulant—niejaki Kindler — w ostatniej chwili 
zrzekł się stawiania dodatkowych warunków, a 
konkurenci ,°go i tak zmowami swojemi krzywdzi
li gminę, wniósł przybicie targu zKindlerem, alDo 
(na wypadek odrzucenia tego wniosku ze wzglę
dów humanitarnych, by 39 rodzin nie puścić na 
„zieloną paszę") przynajmniej koncertację z do- 
tychczasowemi dzierżawcami, którzy moie się 
zdecydują ofiarować taką samą cenę co Kindler.

Radny Z u c k e r  przemówił gorąco za wnio
skiem większości sekcji, nadmieniając, że Kindler 
jest faktorem banku kryłoszańskiegu i że gminie 
nie wypada przypuszczać takich monopolistów, 
którzyby następnie zdzierali innych. Nie był na
wet za koncertacją, ponieważ dzisiejsi dzierżawcy 
są biedni. To samo zdanie objawił R i c h t m a n, 
C i e s i e l s k i  zaś, M i l l e r e t  i D y m e t e r  o- 
świedczyli się za ewentualnym wnioskiem Czyże- 
wieza, albowiem z własnego przekonania wiedzą, 
iż straganiarze ci, sprzedający swój towar w opał
kach, mają ogromna składy po przyległych do 
placu kamienicach, i targują dziennie czadami po 
100 złr., tj. więcej niż niejeden wielki handel w 
rynku. P. C z y ż e w i c z ,  popierając ponownie 
swój ewentualny wniosek, jako bardzo naturalny 
i loiczny, powołał się na niedawną uchwałę Rady, 
którą podwojono prawie opłatę placową bojkom, 
sodówkom i trafikantum, nie pytając ich wcale, 
czy sprostają wyższym wymaganiom, a w tym ra 
zie ludziom, którzy zmowami swoimi notorycznie 
krzywdzili gminę, sekcja ebee robić wygody bez 
próbowania nawet, czy w drodze dodatkowego 
porozumienia nie da się uzjskać wyższy dochód 
dla kasy miejskiej.

W głosowaniu odrzucono oba wnioski radne
go Czyżewicza, i 31 głosami przyjęto wniosek 
sekcji.

Z uwagi, że budżet miasta nar.  1882 jeszcze nie 
gotów, a deficyt będzie niezawodny, uchwalono na 
wniosek komisji budżetowej (ref.Zueker) zaprowadzo
ny zr. p o b ó r  5°/0wego d o d a t k u  do p o d a t  
ku g r u n t o w e g o  d o m o w e g o  i z a r o b 
k o w e g o ,  t u d z i e ż  lO^/.wego d o d a t k u  do 
p o d a t k u  d o c h o d o we g o ,  p r z y d ł u ż y ć  p r o 
w i z o r y c z n i e  n a  p i e r w s z y ,  a ewentualnie 
t a k ż e  n a  d r u g i  k w a r t a ł  br. O godz. ^,9 
zarżądził prezydent posiedzenie poufne.

Rolnictwo przemysł i handel.
D z i a ł *  g r u n t e w  ^ r o e e l f a ń a k i c h .

W sprawie reform y praw a dzieózicznjgo, co do poiia- 
dtości w łościańskich, nam iestn ictw o przesłało kwbgtjo- 
narz m inisterjalny z p rośbą o opinję Wydziałowi k i go- 
wemu, obu Towarzystwom gospodarik im , posłom; Popio
łowi, Z atorskiem u, Piłatow i i Mertinowiczowi, profesoro
wi B ilińskiem u, Leonardow i P in ińst: amu, kasie oszozę- 
dności, W ilkowi włościańskiemu we Lwowie, zakładowi 
kredytowi zieu skiomu w Krakowie. Term in do odpowie- 
bzi czte rj tygodnie.

K o m lttt  Tow arzystw a ro ln ic ieg o  w Kra
kowie naradzał się onegd&j nad projektem reor
ganizacji Towarzystwa, który w myśl uchwały 
ogólnego zgromadzenia, przedłoży najpierw do 
dalszej narady delegowanym Towarzystw okręgo
wych, a następnie rezultat tych czynności p* 
azłemu ogólnemu zgromadzeniu. I

Przegląd polityczny.
Lw6w 27. stycznia

Uzupełniając doniesienia o pracach komisy 
parlamentarnych w Wiedniu, donosimy, że komis, 
budżetowa dnia 25. załatwiła z rubryki pokryć 
pozycje podatków bezpośrednich. Na wniosę 
C z e r k a w s k i e g o  przyjęto podatek gruntów 
w cyfrze 35 miljonów zgodnie z wnioskiem rzą 
dowym: Uchwała ta jednak zapadła tylko różnic 
jednego głosu; podatek domowy przyjęto w kwo 
cie 24.200.000, 5°/0wy podatek od domów wu. 
nych 1.220.000, podatek zarobkowy 9.450,00i 
dochodowy 22.200.000, należytości egzekuey.i 
500.000, dochód z procentów zwłoki od zaległy 
podatków 400.000 gid.

Pultt. C o f . łudzi siebie samą, ale nie pubi 
czność, donosząc dziś o ubolewaniu jakoby pan] 
jącem w rosyjskich sferach rządowych, iż pri 
autrjacka pudejrzywa Rosję o popieranie roz: 
chów krywoszańskich. Ignatjew i jego kreati 
znane, z obłudy będą sto razy ubolewać nad 
kiemi posądzeniami, a swoje robić. Darem; 
więc urzędowy organ austrjacki donosi, że ra- 
stanu Jonin, konsul moskiewski w Dubrownii 
a zarazem rezydent w Cetyni otrzymał już 
wmej polecenie, ks. Mykicie wyrazić zadowolę: 
że się tak lojalnie wobec Austrji zachowuje, 
twierdzić go w tej lojalności. Polecenie to mii 
w ostatnich czasach odnowie. W Austrji dosko] 
le się znają na farbowanych lisach, zwanych 
jalnością bizantyńską.

Prawdopodobnie delegacje wspólne, któi 
sesja jutro się rozpoczyna, będą miały sposobn| 
dowiedzieć się bliższych szczegółów o tej 
jalności.

UoIof, pisząc na temat wjpadków herc 
wińsko-aalmaekich, przyznaje, że z punkta 
dzenia interesów austrjackich, koniecznem jest dla 
monarchji Habsburgów mocne usadowienie się 
w północno-zachodnim klinie półwyspu bułgar
skiego, lecz z drugiej strony zwraca uwag^ £* 
nie może dokazać tego nigdy Austrja, bez podda
nia się sąsiednich księstw słowiańskich w moral
ną zależność od Wiednia, a na to wcale się ula 
zanosi. Serbja z Czarnogórą oparły się preteiisjotn 
austrjackim, a jest to rzecz wagi tem miękssej, 
że oparcie się podobne odpowiada najzupńłnbj 
wspólnym interesum Włoch, Rosji i Anglii. Ńiech 
wiedzą zawsze książęta Czarnogóry i Serbj:, że iU 
razy wystąpią w obronie swej niepodległości, tyle 
razy me zostaną bez pomocy z zewnątrz. Kon
wencja austrjacko-czarnogórska, kończy Goł&s,jest 
wprawdzie epizodem, lecz epizodem poucsąją- 
cym — który można być pewnym, nie zostawiła 
boz uwagi dyplomacja europejska.

Z teatru powstania hercegowińskiego nie ma
my żadnych wiadomości od 48 godzin o starciach, 
tylko dzienniki węgierskie skrajnej lewicy, nie 
robiąc sobie nic z zakazów policyjnych, <lonosz% 
ciągle o zdarzeniach, powiększej częście niepo
myślnych dla wojska austrjackiego. Dzienniki 
wiedeńskie zapisują je krótko, dodając regularnie 
znaki zapytania lun wyrażając wątpliwości, czy 
depesze te nie aą zmyślone,

i



■ jz n s s jm  p o ls k i.

Dnia 24. bm. po południu przybył do Kota- 
ru rezydent austr., pułkownik Thómmei i m.nister 
czarnogórski Yrbica.

Dzienniki prazkie dowiadują się, że minister 
obrony krajowej wniesie wkrótce do Izby projekt 
o zaopatrywaniu żon i dzieci, powołanych do bro
ni rezerwistów.

Wskutek wykrycia spisku socjalistycznego w 
Bernie, policja tamtejsza odbywa liczne rewizje 
domowe, i uwięziła jednego z przewódzców ro
botniczych, Buriana, który dopiero dnia 8 . b. m. 
wyszedł był z kryminału. Kilkunastu robotni
ków z żonami otrzymało dnia 25. b. m. zawezwa
nie do sądu. W szynku Benedyktowej skonfisko
wano obraz, pi zedstawiający zamordowanie cara 
Aleksandra II.

W sejmie węgierskim dep. Hentaller chciał 
interpelować rząd w sprawie nieszczęśliwego B.- 
zony’ego. którego podczas manewrów miszk»ickich 
oficer ułanów kazał oćwiczyć, i który sobie na
stępnie życie odebrał. W skutek postronnych 
wpływów Hentaller cofnął interpelację.

W Paryżu kryzys ministerjalna. Wbrew ma
nifestowanej pewności zwycięztwa, Gambetta po- 
n.ósł walną klęskę ze swojemi projektami i podał 
się do dymisji. Cokolwiek za krótko trwały 
jego rządy, a wszystkiemu winna zbytnia popę- 
dliwosó.

Rozprawa nad wilhelmowskim ukazem skoń
czyła się w Berlinie na niczem. Z Polaków nikt 
nie zabierał głosu , a wielka szkoda. — Sejmowi 
pruskiemu przedłożył rząd projekt o ustanowieniu 
rad kolejowych.

PzE jąi iki wiedeńskie dowiadują s ię , że we 
W i l n i e  zachodzi obawa żydowskich rozruchów', 
jenerał-gubernator Todtleben wydal odezwę, gro
żącą interwencją natychmiastową wojaka, w razie, 
gdyby jakiekolwiek powstały rozruchy. Ostrzega 
on również mieszkańców, aby nie brali żadnego 
udziału w nieporządkach ulicznych. Odezwa po
wyższa została porozlepioną na wszystkich rogach 
ulic.

W sferach administracyjnych, jak zapewnia 
Warsa. Dntftcnik, w liczbie innych ważnych pro

jektów poruszono obecnie sprawę wypracowania 
na wspólnych z cesarstwem zasadach prawideł 
legulujących wynagrodzenie właścicieli za maję
tności zabierane na potrzeby publiczne. Królestwo 
Polskie nie posiadało dotąd pewnych w tym 
względzie prawideł, i wywłaszczenie majątków nie 
odbywi lu się podłuc ustalonych norm.

D. 24. bm. zistał zagajony sejm finlandzki orę
dziem carskiem, które p o z w a l a  sejmowi czynić 
propozycje, z wyjątkiem takich, które są zastrze
żone inicjatywie samego cara. Pozwolenie to uwa
ża car za nowy dowód swego zaufanie dla „sej- 
mu.“ Sejm podziękuje mu za to. W dalszym cią
gu orędzia bowiem oświadcza c a r , że nie mógł 
się zgodzić na zaprowadzenie fińbitiego języka w 
szs ła c h , ani też na zakładanie nowych szkół, o 
co prosił go był sejm poprzedni. — Istna chiń- 
szcsyzna!

Do Kurpra Warss. telegrafują z Peters
burga, że w krótkim czasie odbędzio się olbrzym, 
proces Maksaejewa.

Korespondent Odeskiego Wiestnika donosi z 
Sofji o wyprawieniu przez księcia bułgarskiego 
kap:tann Połzikowa, ftigiel-adjutauta księcia z 
włi anoręcznym listem do cara w sprawach buł
garskich. Było to jeszcze 81. grudnia. Co do sta
nu izeezy w Księstwie, korespondent podawnemu 
widzi je w dość ciemnych kolorach. Uderza 
szczególnie na nieustanne zatargi pomiędzy ofice
rami Rosjaninami. a oficerami Bułgcrami Pierwsi 
traktują drugich en cannille; i w ogóle tak po- 
Btępnją, jak w jakim kram dzikim a zawojowa- 
nTią którego mieszkańcy nie zasługują na bar
dziej ludzkie obchodzenie się z nimi.

Urzędowy petersbursa. Oornec w artykule 
wstępnym z dnia 24. bm. twierdzi, że wedle po- 
głowk, uważają w Egipcie propozycje francusko- 
angielskie jako nie mąiące widoków powodzenia, 
a to z powodu braku zgody pomiędzy mocarstwa
mi europejskiemi.

Dzienniki petersburskie odebrały telegram z 
Rzymu, iż królowa angielska zawiadomiła już 
Watykan i Kwirynał, o swoim zamiarze odwie
dzenia Rzymu.

Dziennik dimes dziwi się odrzuceniu memor 
jału żydów angielskich przez p. Labanowa posła 
rosyjskiego, tem więcej, że memorjał był napisa
nym w tonie tak grzecznym, poważnym i wcale 
nse ubliżającym Rosji, jakiego mógłby pozazdro
ścić najwytrawniejszy dyplomata w świecie. Z 
odrzueenia tego wspomniany dziennik, ni- wró- 
ży dobrych skutków dla Rosji

T e k p m y  i  la s ie  J i m .  M m '.
(R.) W iedeń 27. stycznia. Klub lewicy po

stanowił w skutek wniosku R  o s e r  a interpelować 
dziś ministerstwo z powodu powołania rezerwy.

Koło polskie postanowiło głosować na dzisiej 
szem posiedzeniu pleuarnem za ustawą o rekruta
cji, za prawnością wyboru C o r o n i n i e g o  i za 
zmianami, poczynionemi prsez Izbę panów w usta 
wie o podatku budowł., tudzież wnieść interpelację, 
żącą do tego, aby rodzinom rezerwistów przyznano 
zapomogi z funduszu taks wojskowych.

Klub środkowej prawicy uchwalił głosować 
za ustawą o rekrutacji ' za pcdatkiem od budyn
ków. W ostatniej kw ,ji zastrzegli sobie Tyrol 
czycy wolność głosow- aa.

W komisji budżetowej zdawał sprawę Euze- 
bjusz Czerkawski z pozycji wyznań. Przyjęto kilka 
rozdziałów tego budżetu.

W iedeń 27. stycznia. (Z giełdy godz. U 
m. 20). Niewypłacalności, które się zdarzyły do
tąd na tutejszej giełdzie są całkiem nieznaczne. Na 
dziś oczekują również parę nieznacznych upadło
ści. Usposobienie polepsza się. Krążą wprawdzie 
pogłoski o niebezpieczeństwie zachwiania niektó
rych tutejszych firm bankierskich, lub nawet je 
dnego pewnego banku, ale są bezzasadne. Przy 
największej ostrożności i wstrzemięźliwości tak 
banków austrjackich jak i spekulacji, przetrwamy 
kryzis z pewnością bez narażenia ekonomicznej 
sytuacji. Inaczej dzieje się we Francji. Plac luff- 
duński fest w zupełnem rozprzężeniu. Wypowie
dziano tara wszystkie depozyta. Haute-Banąue i 
Rotszyld w Paryżu zaliczyli towarzystwu „Union 
generale" 18 miljonów franków, aby ulja jego 
lugdunska mogła wypłacić wypowiedziane krótko
terminowe depozyta. W Paryżu parkiet i ajenci 
giełdowi (agents de change) są uratowani, ale
kulisę puszczono bez żadnej pomocy. T j  m s p o 
s o b e m  i d a l s z y  b y t  t o w a r z y s t w a
„Union generale" j e s t  n i e  m o ż e b n y  (?!) 
albowiem kulisa paryzka jest główną jego dłu- 
żniczką. Wczorajsze wieczorne kursa paryzkie no
tują : Union generale 750, L a e n d e r b a n k
n i ż e j  p a r  i. S y t u a c j a  z a k ł a d ó w  f i 
n a n s o w y c h  g r u p y  B o n t o  u x n a d z w y 
c z a j  p r z y k r a .  (Kaptalist)

P a ry ż  27. stycznia. Wczorajsze burzliwe po
siedzenie trwało od 2. godz. do 9. W loży dyplo
matów byli obecni H o h e n l o h e  i Go l uc how-  
ski .  Trybuny przepełnione były publicznością. 
Mimo gorącego oklaskiwania mowy G a m b e 11 y, 
Izba odrzuciła scrutin de listes.

Telegramy biura koresp.

zabierali 
C 1 a m, 

G i o v a-

W ledeń 26. stycznia. Komisja budżetowa 
prawie bez rozpraw przyjęła pozycje: trybunał 
państwowy, rada ministrów, trybunał admini
stracyjny. Fuudusz. dyspozyejjny przyjęty zo
stał przez większość bez dyskusji. Komisja przy
jęła kilka pozycyj budżetu ministerstwa oświaty. 
W sprawie restauracji katedry praskiej, 
głos D u m b a, H r e c e k, Henry t 
w sprawie katedry w Trydencie zaś 
n e 11 i.

W komisji podatkowej wniósł C h a m i e c  
przyjęcie przedłożenia o nafcie, M a u t h n e r  
oświadczył, że lewica przez wzgląd na wypły
wające ztąd ciężary dla publiczności, będzie gło
sować przeciw przedłożeniu. M e n g e r interpelu
je w sprawie przedłożenia przepisów ustawy gór
niczej, dotyczących wydobywania nafty. C h a 
m i e c  odpowiada, że według jego informacyj 
rząd przygotowuje przedłożenie względem uregu
lowania wydobywania nafty w Galicji. Na
stępnie przyjęto bez zmian ustawę o nafcie i 
Uchwalono rezolucję względem zaprowadzenia 
podatków od gazu mimo przeciwnych głosów 
członków lewicy.

P ary ż  26. stycznia. F o r g e m o l  zamiano
wany dowódcą naczelnym tunezyjskiego korpusu 
ekspedycyjnego.

P aryż  26. stycznia. Na dzisiejszem posiedze
niu Izby obecną była wielka liczba publiczności. 
Oportunista D r e y f u s s  przemawia za ograniczoną 
rewizją, aby senat mógł ją przająćć. Prezydent 
oświadcza, że wielu mówców zrzekło się głosu, 
aby rozprawy mogły być dziś skończone. L e- 
g r a n d  sprzeciwia się wstawieniu reformy wybor
czej w konstytucję, bo przyjęcie propozycji zna
czyłoby tyle, co rozwiązanie Izby, lub jej upadek. 
Mon ca sądzi, że zgodę łatwo będzie można osią
gnąć, jeżeli rząd zrzeknie się swych wniosków. 
L o c k r o y  walczy również przeciw projektowi

rządu i uchwałom komisji, chce on kompletnej 
rewizji konstytucji, zniesienia senatu itp. F a b r e  
doradza do zgody i wnosi, aby do projektu do
dać, iż reforma wyborcza będzie obowiązywać do 
piero po upływie całej sesji Izby. Następnie zam
knięta została debata generalna. Poprawka B a- 
r o d ę t a ,  który wnosił przyjęcie nieograniczonej 
rewizji, odrzucona 298 głosami przeciw 178. 
G a m b e t t a  walczy przeciw uchwałom komisji, 
jako równie niebezpiecznym, jak poprawka Baro- 
deta, którą Izba odrzuciła, d(y\ »dzi, że kraj pra
gnie częściowej rewizji i nife chce pokoju swego 
narażać na przypadkowe ucnwały przy nieograni
czonej rewizji. Dalei zbija mówca zarzuty podnie
sione przeciw niemu z powodu jego mu wy w ko
misji, wywodzi, że kongres, który jest wyrazem 
dawnej zgodności Izb obu, popełniłby czyn bez
prawny, usuwając warunki tymczasowej zgody. 
Dowodząc niesłuszności wszelkich zarzutów, jakoby 
chciał dążyć do dyktatury, powiada Gambetta, że scru 
utin de listes rozszerza podstawy wyboru, jest właśnie 
środkiem znoszącym władzę osobistą, środkiem, 
pozwalającym na bezwzględny tryumf woli kraju. 
Scrutin de listes powstawało zawsze w razie re
form liberalnych, władza osobista przeciwnie wra
cała do głosowania podług anondissements.-j Scru
tin de listes jest konieczne dla urzeczywistnie
nia reform, a dla opinji Izby byłoby szkodliwem, 
gdyby zezwoliła na rewizję procedury wyborów 
do senatu, a odrzuciła rewizje procedury wybor
czej do Izby. Gambetta protestuje przeciwko 
idei rozw iązani a Izby i powiada, że uchwalenia 
scrutin de listes życzy sobie rząd dlatego, aby 
z upoważnieniem Izby przedstawić tę rzecz kon
gresowi. Wszelkie reformy są przygotowane : 
ustawy o sędziach, ustawa wojskowa i ustawa o 
towarzystwach finansowych, ale dla ich rychłego 
urzeczywistnienia potrzeba koniecznie zmiany 
ordynacji wyborczej. Mówca kończy temi słowy: 
Przeszłość moja jest znana, ale po nad wszystkie- 
mi pragnieniami stoi jedno: przyszłość ojczyzny. 
(Oklaski). Sprawozdawca komisji A n J r i e u i  
broni uchwał komisji.

P a ry ż  27. stycznia. W końcu posiedzenia 
G a m b e t t a  żąda przedewszystkiem głosowania 
nad ostatnim paragrafem projektu komisji, o któ
rego odrzucenie prosi; mimo to wniosek 282 gło
sami naprzeciw 227 został przyjęty. Gambetta o- 
świadcza, że głosowanie to uważa rząd jako po- 
chwalome nieograniczonej rewizji konstytucji; że 
gabinet w tych warunkach nadal nie może brać 
udziału w obradach. Następnie przyjęła Izba pier
wszy paragraf projektu komisji, który wyklucza 
reformę wyborczą. W końcu przyjęto cały projekt 
komisji 262 głosami naprzeciw 91. Posiedzenie 
zamknięto o 8s/t wieczorem. Następne posiedzenie 
w poniedziałek.

P ary ż  27. stycznia. Przed głosowaniem nad 
całym projektem komisji, odrzuciła Izba 805 gło
sami naprzeciw 117 projekt rządowy, względem 
reformy wyborczej. G a m b e t t a  wystosował na
stępujące pismo do G r e v y e g o :  „Panie prezy
dencie I V\ imieniim.eniu swojem i kolegów moich mam 
zaszczyt doręczyć panu dymisję gabinetu, którego 
przewodnictwo było mi powierzonem." Gambetta 
sam zaniósł list ten do pałacu Elizejskiego.

P aryż  27. stycznia. Kr^ży pogłoska, że Grś- 
vy powołał Say’a do utworzenia gabinetu. R*p. 

franc. czyni gorżkie wyrzuty Izbie, iż poświęcił* 
gabinet, i wątpi, czy przyetły gabinet będzie ży
wotniejszy.

P a ry ż  26. stycznia. (Z giełdy). Stowarzysze
nie ajentów giełdowych rozpoczęło wczoraj kroki, 
zapewniające bezwarunkowo likwidację interesów 
z publicznością. Dla kulisy przyrzekły pomoc in
stytucje finansowe.

P e te rsb u rg  26. stycznia. Do Ociosu telegra
fują z Tyfiisu pod datę 25. bm .: Twierdzenie an
gielskich dzienników, iż załoga Aschabadu wynosi 
bOOO ludzi, jest mylne. Jenerał R o h r b e r g do
nosi, że załoga ta jest znacznie mniejszą, aniżeli 
na wiosnę z. r. przy zdobyciu miasta Wiidomość 
angielska o pochodzie wojsk rosyjskich na Merw, 
je s t , jak zapewniają, mylną. — W pobliżu 
Aschabad ustawiono mały oddział, zkąd mają być 
prowadzone przedwstępne badania, celem budowy 
drogi pomiędzy K:sil, Ar wat,' Aschabad i prowin
cjami Sehorosbańskiemi. Jenera ł  ltohrberg odje
chał dziś do Petersburga.

B erlin  26. styczniu. Z powodu artykułu 
„National Ztg.,“ która słowa końcowe wczoraj
szej mowy P u t t k a m e r a  tłumaczyła jako wska
zówkę rzekomo oczekiwanych międzynarodowych 
zawiklań, powiada „Nord. Allg. Ztg. - co następu
je: Z ostatnich słów mowy tej wypada, że zamia
rem mówcy było wskazać tylko na bliskie niebez-

Dnia 26, stycznia 
lwim, t  l* u j handlowe.,
' Akeje w ntukf i 800 tł. 
Kelev k-1. K arola Lud wis*

„  Lwowsko Czernow  
d l men Hipotecznego gul 

Krt uytowi-go

pieczsństwo, jakie grozi Europie ze strony mię
dzynarodowych dążeń do przewrotu.

B ukareszt 26. stycznia. Izba w imiennem 
głosowaniu odrzuciła 67 głosami naprzeciw 17 
wniesione onegdaj przez J  o n e s c a podczas roz
praw nad interpelacją w sprawie zatargu austro- 
rumuńskiego, wotum nieufności dla rząau.

D ao lin  27. stycznia. Rząd od szpiegów o- 
trzymał wiadomość o rozgałęzionym spisku w 
hrabstwach Clare, Limerick i Cork. Wskutek te
go wysłano posiłki do Irlandji.

W ashington  26. stycznia. Obrońca mordercy 
Guite»u’a przygotował wniosek do nowego procesu 
na korzyść klienta swojego. Trybunał zbada ten 
wniosek na przyszły tydzień.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W iedeń 27. stycznia godzina 10 min. 45. A kcje 

kredytowe 276'50, Anglo-Aastr 114-—, Akcje Dankn 
Union l i i -—, Kolej K arola Lud. —*—, Połudn. -■—, 
Eenta pap ierow a—■ ~, L isty zastawne gal. banku hipot. 
—•—, Galicyjskie obligacje indenlnizacyjne — •—, Gali
c y jsk i, bauk rustykalny — •—, Losy z roku 1841 82'10, 
Napoleondor 9'63*/,. Kabel papier. 1'25. Uspusobieme • 
st .a.

W iedeń 26. stycznia go .zina 5 min. 56. Jedno
lity dłu,j Państw a w banku 78-50, w srebrze 76’ —, Renta 
w złocie 91’80, Losy pożyczki z roicu 1860 129-75, Akcje 
banku wiedeńskiego 812 —, Kredytowego 279 60, Londyn 
11870, SrHhro — , Napoleon i ’or 9 53, D ukat ces 
men. 5-61“,, 100 m arek niemieckich 58-55.

W ie d e ń  26. stycznia godzina 2 min. 25. Losy 
kredytowe i76 W ęg. akcje kredyt. 267-—, Akcje rugLo- 
austr. 115-50. Akcje banka Union 112-—, A k u e  kred. 
Karola Ludwika 286- , Akcje kolei północnej 242-50, 
Akcje kolei południowej 118-—, Akcji Kolei Alfóldzk- j 
162* , Akcje kolei E lżbiety 204-—, Akcje kolei Lwowsko- 
Czeruiowieckiej 162-—, Akcje kolei węg. północno- 
wschodniej 158-—, Wiedeńsii ie losy 122-—, Akcje koiei 
Rudolfa — •—, Azcje kolei A lbrechta —■—, W ęgierskie 
obligacje państw a w złocie 93- , Galicyjskie obligacj i
iu jrm nizacyjne 99 50, Losy regulacji Cissy — , Losy 
tureckie 23* , W ęgier « s reu ta  116-99. Akcje banku
z wiąz b owego 106-50, Akcie banku oblotowego — •— ,
Akcje kolei w ęg ie rsk o -g a licy jsk ie j , Akcje kolei
państwowej — ■—, Rubol papierowy 123, W ęgierskie 
losy 113 50. M ark n iem ieck i—*—. Uap *».: stałe.

Paryż 8*1, R«nt» 82 45.
B erlin  26. styczuia. godz. 6 m li. 56. Rosyjskie 

banknoty 208 40, A “cje kredytowe 494-—, -om bardy 
205' Galicyjskie 12 i- Kolei Rumuńskiej 62- - ,  A_- 
strjacki i ba-.kncCy 170 45. Pe zam kuęe ia  giełdy : kredy
towe 4 8 6 —, Lom baroy 201 —.

Telegram y zbożowe z dnia 26. stycznia. — 
W i e d e ń :  Ptrenica 12-60 do i 8 — z ł ,  żyt" — — do 

•— zł., jęczmień —.— do —■-— u.., Knknrndza —:— 
do —•— zł., owies —- — at — - -  zł.; okowita pt .  10.000 
liter prooLnt 33 — do 38 25 zŁ — B u d a p e s z t :  
Pszenica 100 klgr. (na wiosuy) 12*50 do 12-67 zł., rzepak 
(na sicrpień-wrzfńeń) 13s/( zł.— B e r l i n :  Pszenica tólta 
(na styrzeń) 225-75, żyto —*—, spirytus looo 47-40, 
olęj rzepakowy 56'70. — S z c z e c i n :  Pszenica —■—, 
r z e p i k - —. — P a r y ż :  męki 159 klgr. 6610, olBJ 
rzepa\owy 72 75, spirytua —*—. — W r o a ł a w :  Pszenica
 , żytc —*—, owiea —•—, apirytaa —*—, kakurudss

•—. K o l o n i a :  Pszenica —*—.
Nafta. W i e d e ń  27. a ty o zn a : 15 12 dc 18*25 

B r e m a :  7'05 de 7 15. H a m U a  r  g : 7 40, na styczeń 
7*40, ua laty-B uraee 7*60. A a t w e r p j a :  na sty

~ '  ' * i * itaadt N o w y  York: 7ł|*. F i l ' , dal 7*/.

Przyjechali do Lwowa dnia 27. srycznia. 
HOTEL EURO PEJSKI. F . F irlay  z Bojar. Z. Kry- 

niecki z Krynicy.
H uT E L  ANGIELSKI. W. W olań.łri z Dupliak, J. 

Zawadzki z Królaatwa Polsk.ago, L. S?.ozapańskl z Jas,
F. Kot.arwein z Brodów, J . Serbanski żń Stanisławowa, 
W. Paizkaw aki z Podola ‘rosyjskiego, S Lauhuwiez z 
Jaw orom - B. Witos w.!:i z Brodów.

HOTEL LANGA. i .  Kowalewski z Rohatyna, 11 
Kohn z Wiednia.

HOTEL WARSZAWSKI. S. hr. U ruja z Wołynia,
G. B óttnei z W arszawy, Bnda ze Złotnik.

HOTEL KUHNA. S Sawc. yński z Kołomyi, J . Tro- 
chomowicz z Zsle-izczyk, M. Liibinec-ki ze Stryja, E. 
Sochański z Derewni.

HOTEL LAZARUSA. L. Gartenbe**g, A. Sc-horr i J. 
J. Gottlieb z D rjhobyeza, S. Gang ze Stryja, E. Beresz 
z Pudwołoczysk, W. L ipska z Tarmowa.

i a i iB M w w i f f  m m .
u r I

ki V,
i h i U 1: o t o V a *aLła lu  im. Oeeoliż 

, t.t .v :r’e c-okiennie o i  g-.d'.. 9 do 1.
M o z ■ u m fcr DziftJuizyckiego, ulica T en tn ln s , 

otwni te w j.  udę i sobotę od 11 z ran*, do 6 po pałudm a 
a « • i; ckielę i święta od 10 do 1.

M u z e a m Tow trzystw a przdm y^ło^ego w ratusza, 
II. i i f t r -  c-odzionnie od 9 do 4. Wet^o w poniedziałek 
w tur k, środę i p-ętek po 70, w niedzielę, czw artek i
ło ń c tę  p .. 10 c t.

A r  -  b i w ttin  tak  zwane B ernardyńskie , w gmachu 
Bernardyn w, otw arte codziennie od 9 do 1, z wyjątkiem 
świąt.

B i b l i o t e k a  i m n z e a  na  nniweraytecie, otw arte 
■i-balzieuTWH i.d 9 der 1, z wyjątkiem św i^t i feryj uniwar
r-r- cki li

G m a o h y i  m i e j a o a  zw idzinia godne: Polite
chnika, pałac inwalidów, gmai h  sejmowy, oerkiew aw 
Ja ra  i w nie; pomnik Piusa IX ., kaplioa -firnów , ko
ściół Dominikanów z podziemiom* i pomnikiem G rott
gera, pomnik Pw erniek  ego w kościele Karmelitów, no 
wy koś ioł Franci* ..kanak, u lica K arkow a cmentarz Ły
czakowski, górf Zamkowa, kopiec nnji lubelskiej, Pohn 
j a n k a . __________________________

Pociągi
ODCHODZĄ ZE LWOM k .

W edług południka r us_tenakipgo.
O W A : o godz. iO min. 8 w nooy (pooiąg 

pospieszny); o godz. 4 min. 83 rano (pociąg osobowy);
DO E R a RC

o gouz 4 min. 39 po pioitndnin ^pociąg mięszany).
DO STANISŁAW OW A, (na Stryj) o godz. 6 min 

i5  rano i o godz. 6. m in. 36 wieczór,
DO PODW OŁOLZYSK. (z dworca lwowskiego głó 

wnego) o godz 5 mm 40 rano (pociąg pospieszny); o 
godz. 12 min. 10 w po?adnis (pociąg m ięszany); o godz. 
1P min. 11 w nocy (pociąg mięszany).

DO PCDWOŁOCZYSK: (z dworoa w Podzamczn) 
o godz 10 min. 39 w nocy (pociąg mięsziiny) *, o godz. 
12 min. 32 * południe (pociąg mięszany).

DO CZERN1CWLEC: o godr 6 min. 10 r a r  r (po
ciąg pospieszny): o godz. 11 m ii,  60 w południ# (pocię 
m ięszany); o godz. ’0 min. 60 w nocy (pocięg mięazLjy

PRZYCHODZĄ DO LWOWA
Wedłng południka pasztciukiego.

Z jłT AKOWA: o godz. 6 min. 20 rano (pociąg 
pospieszny); o godz. 3 min. 7 w ieczór (pociąg  osobowy, 
- godz. 11 przed p jład m em  (pociąg mięszany).

Z CZERNIOW IEC: o gods. 9 min. 40 wieczór (po- 
ci%g popieszn ;) ;  o godz 3 min, 46 rano (pociąg mię
szany); o godz. 3 min. 32 po połndnin (pociąg mięszany) 

Z P O D W O Ł O rzrS K : (na dworzec w Podzamcza) 
o godz. 3 min. 8 rano (pocięg mięszany) o godz. 3 min 
36 po połndnin (pociąg m ieszany).

ZE  STANISŁA WOW A: 'n a  Stryj) do Lwowa o godz 
8 min. 6 rano i o 8 godz. wieczór.

Z PODWGŁOOZYSR: (na ĆT.orzeo lwowski główny,
odz.o godz. 10 min. 10 wieczór (pooi^g pospieszny); o god 

3 m in. 30 iauo  (poaiąg osobow y); ( godz. 8 min. 62 po 
południu (pooięg mięszany).
aa

NAuESLANE. Na wielostronne zapytania, 
mam zaszezjt moim P. T. komitentom zalecić 
do lokacji kapitałów:
4 1,*°J0 listy zastawne węg. Boden-Credit-Instytutu; 
Priorytety kolei Lwo*s*o-Cierniow. 3ej em isji; 
Akcje stowarz Baugesellrchaft znr Horstelluną 

billigei Wohnungen, a szczególnie te ostatnie 
z powodu spodiiew&uego wysokiego dochodu 
i z powodn znaczi lego usposobienia do podwyżki.

A n t o n  M a y e r  
Bankgeschaft,

W ien, Sc&ottenbutei 5.

za go-Zakupno i sprzedaż efektów lokacyjnych 
tówbę,

Zaliczki na papiery giełdowe,
] nteresa ni racttunek bieżący, prowizji, 5 °/0-

odsetków na korzyść a 6% na obniżenie partji/ 
Kredyty hlpotekarne, a
Winku lacje,
Asekuracja losów i listów zastawnych,
Zlecenia spekulacyjna na giełdę luLuteczniają si t 

tylko wyjątkowo. i i 68 4 C

„Wieniec" i Pszczółka '
pisma, ludowo, 1196 a  wa

wychodzą co drug.’ czwartek, naprzemian tak, :tal 
każdego tygodnia rąk prenumeratorów dochodz^a 
Prenumerata c*łoroczna wynosi tylko S złr. w. *— 
Idministracja we Lwowie przy ul. Akademickiej 1.

ł r o a a r u n e E .  Czyż może był » ięk«z / . 
Bzlaohe*niejsty prezent, jak  człowieka pr^ez dłngie la ł’ 
tra p io n e g . gośćcem, reuu atyzmen. lub cierpieniami uećgo
wowomi zupełnie uzdrow ić? A więo kto ma ojca. m atkizie, 
siostrę, brata lub jakirgokolw iek innego krewnego alb

dla którego prezent tak i byłby st( »cwnym SZUznajomego,
teu niei haj się u la do s ynnego z lyi ^ozny -h, pnn-y3 
sinych knracy* f. Ł G Móssingera n e Frankfur ie W "tśak* 
którego Lur^cj.i w inf ros e ludcki-ści powirmJgu <Jla 

dzic z**ane Nawet pacjenci z ze itarzaiemi.'wszęn
mam i (jaKote porażenia, skostnienia ttawów , ’uż wpra-

ni-goit 60 w głowie, cierpienia nerwowe itp.) kto*}§8° 
stracili byli nadzieję wyzdrowienia, sostali wyt*r 
ze ew yeh  clłn'ot wâ yc p z .p a -Ilości ja  to , r :e  oaac^g, 
się ś*i de .w, 'Ołyź-Tujch do b ry {,
MóssiDge a Bros^uię lę obpjamj-icę 1°0 stfonnic i wy-" ■ 
d-nkojwa-ą jnż w * :em vs. la in, pr .y-yla p. MÓ3sicger ł( 
każdemu, kto tyHn ciekawy jest jego p oce iury , zresztę - 
wystarczy podać tylko krótko siedzibę i wiek dotyczącej 
słabość:. 12 0 1—1 a-

o-
Jdui IU.0-

W C l\«l JEDNEJ N0€
wyleczyć można p-pękanit skóry, plami\ oztrar ^  pod- 

kroslki, htzafm, oc/mrożonia itd za pomocą ) 
€ v ó » u i e  A l m o a t  Paiyż,Simkazałj 
S6 ul, Prorence. We Lwowie n pp. Mikolasek 

J&bla i Strzyżowskiego. u  i 8

283 -  
168 —
808 —  

203 -
I .  Iżttg  tatlencnt na IW  zł 
fow. kred. gal. 5°/, w. ».

» » » J*/o >1
>i n »» ®#/o u
»  u  u  4  le „

Banku bip . gai. „
»ł u ii ••

» ii ó°), prem.
[U LU y  . UWkns na 100 
ćłal. aakł. kred. włość. 6°/0

>góL ri L k ń d .  aakł. dla 
Gał. i  Bok. 6•/, loa. w 161 

IV. Obiigi na l(k tt. 
[noamnizacyjne galio. . .
Komunalne gal. Z akłada 
K redyt- wlośoiansk. 6*/, 

Pożyozki kraj 1878 6%
Lw . m iana Krakowa

n  dtanisławow a 
V Ucneta 

Dntatt holcnderaki . .
cesarski . . .

10 ftankćw ka . . .
Pół-impft tł rosyjski . 
Bnbe? r  a-jski « Wbrjfy 

» . P»Fiep"wy 
lOil murek h i- • B * h 
8reł,ro za 100 zł.
Kupony w s r e '" —-

Wiedeń, 25 stycznia, 
Obiigi fiłuffu pańfittoa. 

Banta pa; icrew s 
„  srebrua 

złota
L u a ; z r .  17*54 4 '; t °/0 .

„  „  1860 4°/0 50<) zł
„  „  1840 ! « ' „
„ „ lb łrt 10-
W „ 1864
.. .. C-on

10!
96 SO 

101 
92 60 

102 -  

100 _  
10!  -

101 -

6o

OMift łwdeirtnlsargTiwi 
zoakie .
ukowińskn

zęaaję , »»

27»
162
287
‘260

>02 —  

96 -

94 —

102 
102 60 
ao — 
27 60

f  64 
6 66 
9 60 
9 90
1 t>2
1 24

59

99

99

100
98

101

Galicyjskie....................
N iższe auL irj Lckil . . ,
W yższo-austrjack e . . .
S z i ą a k i e ...........................
Styryjskie .........................
Siedmiogrodzkie . . .
W ęgierskie . . . . ,

r  kliinz. 1867 
Obligi po*, kolei węgier. 
R en u  w ęgierska złota 

J\ „  za kolej wsoh,

100
96

02 -

99

100

18
26

Akcje 'tankowi. 
Anglo-Anatrjaok. Bankn 
Ziemskie kred węgierek.

„ „  anstriai kie
Z akład kred. d. ha id . i pr, 

»  >. węgierskie
Bank depozytowy . . . 
Tow. < skomp. mi. austr. 
Gal Banku nipoteoznego 

dla handl. i  prs. . . 
A ustin węg. Bankn N.-B
Unioubauk....................
Wied. Bankyerain . .

6 64
6 66
P 49 
0 80 
1 62 
1 22 

58 25

73 li* "2 0 *> 
.4 0, 74 40 
91 90 i 91 40 

lP  - i fl 5 
1S : 5 ' 129 75 
1.80 ;1‘Ź9
i 68 -  106 -
167 — 10,'

  106 V-
100 7 6 ,30

117
200
213
277
266
203
870

Akcje koM.
Kolej A lb re c h ta . . .

,, Alfdld-Finm e .
Żeglugi p ar. na D nnajn 
Kolej Elżm ety . ..  .

,, półn. Ferdynanda
., Franciszka Józefa

£. Karola Ludwika 
,, Eoazycko-Oder ber.
„ 1 twow.-Czein.-Jaska

1’ńłn'i-- -aufct*- icka .
, I. t H

, H uilo!f«
n Śiedmioi ro.izks .
>■ ’ow ty.'. w» |,:tńst
i )>ol ulu (nmnbacdy )i irańska . . 1

”ęg g Ł upko ■ sit
L o t y

Kegulacj Guuaju .
r»:., i W‘i '5 ic-jetiskiB

„ Tn-ccKle
• ir  ii-tCIW*
nlary

J<k po«Si

100 60 
106

104 —
97 -  
97 — 
97

132 50 
117 25 
93 _

211
276
274
195
8b0

815 
113 
107 60

810 
112
106 50

164
529 — 
206 -  
2426

198 50
289 
140 
163
199 
208 
’64
6 )

284 
1 0 
247 

56

174 
1/1 
24 60 

177 
10 HI

116

163 -
627 —

2416

28
138
62

197
206
■63 
i 58 
2b3 
159 
245 
164

i 2
1 O
>76

piła

Żeglngi par. na Dunaju 112 _ _
Keglewicha . . . — 17 60
krakow skie . . . . 20 19 —
Miasta Buay . . . . 41 26 40 75
P a l f i f y ........................... 3b - ć 6 —
Rudoifa 21 20 —
Sali a ........................... 52 60 -- —
8t. G -noin ...................... 49 - 48 60
Siani. i« .uw skie . . 27 -- 26 —
Wal.! steina . . . . — -- ... —
W iudi"ohgritza . . . 88 -- — —

ObUgi pierwawefatoa.
A lb re c h ta ...................... 94 50 93 60
E l ż b i e t y ...................... 97 — 96 —
Ferdynanda północna 105 — — Iii'
Franciszka Jozefa . . ICO 52 99 75
Ual. K arola Lud. I. Em 97 50 96 60

Koszy cio-O derbergska 
Lwowako-Czei u. I. Em

97
95 ^ _ 94 25
94 — —

ii » U* a 
R udo lfa ...........................

101 — 100 —
99 2 i — —

Siedm iogrodzka . . 87 50 86 75
Kolej państwowa . , : 77 — 176 60

„  połudn. (Lombr.) 
„  Cisań. to warz. ,

127 50 — —
>2 — 101 —

Węg. gal. Łupkowaka 91 60 90 60

W a l u t y .
Dul aty ważne . . . 6 65 5 63
20 fra , kówki . . . 9 56 9 64
Im perjały rosyjskie 9 81 0 79
Fnnty szterl. angielsk. 12 — 11 96
Liry tureckie zioto 10 81 10 79
Srebro za lUC zł. . . — — — —
Kupouy srobr za 10; — — — —
,-.u uiniem. zftlOOmar 68 70 68 ___

ii.Libi*. pi,: u l-i '•(C . iAl 89 123 65

Warszawa 25 stycznia

ó,! 0 Listy zr.s tw ce  no
we 1863 r 98 86 —

•a ’ ki-, -, 44 _ —

j . . . Lm : " •--> 80 55 — —

18

C H O R O B Y  Z O Ł A D K A

W I N & Z  P E P S Y N A . .  B t D U D A U  L T
JÓardzo p rzy jem nogu  sm ak u  uży w an e  je s t  od la t 25 z bardzo  pom yślnym

’ oleściachsk u tk iem  w  trudnych i  upośledzonych trawieniach, braku apety tu , boi
nerwowych to łądka , i w  ogolę w  rozstrojeniach funkcyi trawien i .

P epsyn a  « BO U DA U L I » potw ierdzona p rze z  Akadem ią medyczną paryską ,
nagrodzoną została pierwszymi med iami na -v aystkich wystawach międzynarodowycn:

^  w Parcżu 1867 r — w Wiedniu 187" r. — w Fili delfii 1876 r. —  w Pary:.u 1878 r. _
w Melbourne 1880 r.

W  P a r y ż u  . H o t to t - b o u d a u l t , 7, a y e n u e  Y i c t o r i a .
Dostać można we Lwowie w aptekach pp. Mikolasoha, Krzyżanowskiego 

i Beissera. ■ Z ł 4 12

*1  K A N T O R  W Y M IA N Y
fi «. k.. n p n j r .  g s l i e

Aśoyjoego Banka H *
k a p u j e  i  g p r s e d s i a

wsiyBtkle efekta I p.
pod waiunkuni nkjprzystgpniej&zemi. fs

0 °|o listy  h i p o t e o n ,  |
5°|o  Listy hipoteczne, |

Jrtlco  t e *  ST
01

i! Premiofiiifi
które według prstwa z dnia T. bpc-i 1868 Dz P. P. XXXVIIL 

fG Nr 93 i najw. post z dnia 17 .ęru -iia 1871., m o g ą  być użyte 
•A. do kapitałów funduezowycli pupilaruTch, kaucyj Jnał-

t^r.skich, r,» kaucje tłużbową i wadja, są w tym
jrlk vaiito*ve do nabycia. ®

■)&’* '3 -/.i> i - im.-;- 7 o-
f« , . /.cii-' po k. rsi* d/ i es/ .  v>> j^ z  i*>ii

- > t; •" ; 1 ■ T ̂ 1 ■ u*(J 
pv v [i:}

Air?/*'

b*tt"Wło-
1 07 107—0

W "WG

Friesz’a Wojskowa
SzKoła przygotowawcza

w Wiednia
Stad4, Schottenba&ieigasse 4.

przygotowuje do egzaminów ca j e d n o r o c z n e g o  o c h o t n i !  a ,  yciecźki 
na c, k. k a d e t a  w, r o t  i ,  do egzaminu wstępnego w c. k. ye ) pj.
x k ł a d a c h  a j  t h o w s w c i '  « h  w o js  b  p w j r h ,  do c k. 
i - s ł tó l  B ade.kkŁ iL i (osobliwie dla kawalerji), na o f i e e r ó ^  
1 n d *  e r y  lnb r e s e r w y  i do u iu p e ln ia - j ą c e g *  ega?", własnej, 

■ a ln a  n a  o f i c e r a  z a w o d o w e g o .  Inmiast

Nowe kursa rozpoczynają się d. I. Sutego 1882 i
W upłynfosya roku szkolnym 1f80—1881 przygotowano na powyższych ł  1 
kursach z najlepszew powodzeniem egzam inacyjnem  rł r1 i a od założenia B O a la z t

te j szkoły 5 0 9  frekw entsntów . Kiąż dc
Nazwiska i miejsce zamieszkania tychże podaje prog\ am.
Powyższe cyfry w ykazują maxi?3lin rezultatów  e g z a m in a c y jn y c h , UJ M i

którego nie osiągnęła żadna podbbna szkoła w Aus*ro-Węgrzeo^, a m ianoję, £e d r 
wicie naw et w przybliżeniu. 1205 1— ^  u p r t j -

iuszu Kia-
— dótaY iała

; N agn iotk i!
► Operuję bez użycia instrumentu (noża), bez boln i rady- zony jest
, kalnie. 1 . 0 0  złr. zapłacę temu, n którego po > >poracji ikarji u> 

nagniotki się powtórzą. Na żądanie mogę przedłożyć świa- rzeczyt*w* 
dectwa najznakomitszych leLarzy. 1145 11—0 i‘ łf

! Dla dogodności P. T. od 28. ntyonua pozostaję nieodwo- Z
* ła’nie jeszcze do 15. Lutego w prrw atn/m  pomieszkaniu. Uuna ^
. Łyczakowska Nr. 14, w domu p. om utuego, parter, na praw w 

od 8. do I. i od 2 do 6. Operacja zwyczajna nagniotka 1 zu- ^
Z p w a z a n ie m  1

J i  s o f F  U a s k l i  operator z Paryża, Boulerard Sebastopol 1. 69. T
-o,!



4 DZIENNIK POLSKI.

Poleca znany z taniości i doborowego towaru 
M A G A Z Y N  RAMSHM

Kamila Strzyżowskiego
we Lwowie, ulica Halicka 1. 4.

10 2 n —o 4

64 Boartaminer sicjskudliwy dh 
■*“ nadania rumieńców i utrzyma 

"w świeże 'r polio*V6w. Puder .  Ve- 
lnutinp," działający szczęśliwie na 
•kÓTg, kiory nie< os+rzoi-me pr*y 
•taji- do ciałs i nadaje j* w  świ >- 
1 itó r «*ur, Iną. Creme, Sold-Crea^ 
i Mydło glyoerynowe.

ipwinny prawdziwie i tieszko- 
dzący środek dający ciulu dęli- 

katrą orrę świeżości i m łod ość, 
jakoto: Ear de Lyss, Lait Antrphe- 
liquc Oriza-Laćte, Far Allemande, 
E dr PrinoetBea i inne. Pomadkę 
poziomkowy dlr rachowania ust 
•tanie świętości i

W M /’ypróbowane i nieomylne środ- 
l i  zamieniające się w je

dne-' chwili na kclor czarny, bruna
tna lub biały, m » no wicie ■ Eau de 
Cjrthere, E*n d’H be Augustę, Ni- 
gretine, Ol aulim, Mals^oge*', Et? 
Derst, Lai de Noix, E łtr s .t  i po
madą A. Macznskiego.trzym ania natu 

ralnego iob rumieńca.
l i i s f e a w e  z a m i e j s c o w e  r a m ó w l e n i a  w y k o n u j ą  s i ę  J a k  n » j» p l (  • z n l c j  i  » « j a k n r a t a l r j .

"WTr^odę kolońaką prawd* wy, wo- 
▼ ▼ dę anaterynowy proszki i pa
sty do czyszczenia rąbów, et-emeut 
do znaczenia bielizny, wody octy 
do mycia, pwfunay francuskie i an
gielskie, aachetki, papierki wonne 
do kadzenia, olejki, fixatory, puszki 
do pndru.

]%>1 ydło hygi-niozne makasarowe w eleganckim słoiku w < sa- 
pacbaob, zaszczycone świadectwem urrądu lekarskiego, :ako 

niezawodny środek delikacyoy i gojący skórę cierpiąoyob na 
ostrość twarr i rąk w takim stopniu, jaki prze* rżycie inuynh 
w cgóle mydeł toaletowych w han ilrofc znajdujących aią nigdy 
osiągniętym być nie moż« Pomadą di pielęgnowania i wzmo
cnienia korzenia włosów, do kędzierzawienia, tudzież do beawa- 
runkowego porostu tycbte.

Unio do sprzedania
B I L A R D  karambolowy z manno
wą płytą, bardzo mało używany, za 
cenę złr. 250 z kijami i kręgielkami 
3 U as« y n a  d o  lo d A w  mniejsza 
za złr. 60, różnej wielkości okrągłe 
i graniaste S to ły  m a r m u r o w i  
po cen:e złr. 15, złr. 18, złr. 25 
i złr. 30, ładny B u f e c l t e  z mar
murową pły^ą za cenę złr. 6 0 ,  dwie 
ładne H z a f h l  z lustrami po zir. 20 
duży s t e l a r z  cukierniczy za zif 
60, s i r c h o w n i c r ,  k>- m i s i e  
różne przybory cukiernicze, jakoteż 
znaczny zapas różnych konfitur 
konserwów do lodów. Bliższa wia 
l004 domośó w handlu 3 (

ST. MARKIEWICZA
we L wowie, w Rynku 1. 42.

A. MAŃKOWSKI
Lwów, ni HaMa 1.17110 miasto.

H a n d o l
Korzeni, Delikatesów, Herbaty

i wszelkich gatunków s t a r y c h  
i zwykłych WIST w pierwszo
rzędnych gatunkach, po cenach 
najtańszych, poleca Szanownej 
Publiczności, ręcząc za sam.enny 

tuwar. 038 27 0
Cudzieó świeże drożdże

Na tądanie wydaje specjalne cenniki.

B A R A N Y
w l e i  k r i i  I c ^ e t t i

pochodzenie: Kopaszewo, Lenszow, 
Uf68 Targoszyee, Harta 10 -16 
hodowca owczarni p. Juliusz Sypnie' 

wski z Warszawy, 
właściciel owczarni p. Teofil Wasi 

lfwski z Czudca, 
są na sprzedaż w za/odowej owczarni

„Pstrągowa"
Na zamów’-eme listowne pod adre
sem: pan J T a a r y o l a l ,

w Pstrągowy przez Rzeszów, 
Czudec, oczekiwać będą konie przy
bywających aż do stacji kolei Karola 

Ludwika w Sędziszowie.

,\ttC m -

Poszukuje się
ij e K s p A U o r K

do samoistnego urzędowa i.a.
w  R a r m o w l e .1/8# 3 3

Ciłowlek rdeLay
ładnie i r: ybko piszący, zaiłngujący ze 

sz°chmiar nj łaskswe uwzględnienie, 
prosi, o jakiekolwiek kancelaryjne lub 
iune zatrudnienie, posiada chlubne świa
dectwa i rekomendacje od osób dobrze 
ansnych 7 głoszenia pod lit. © . przyj 
muje Admin. M Z m ie n n ilt P o l s a i r g o .

Łozinowe sadzono
- sz ółek łozinowych w dobrach 

Hrabi< go Hompescha E ldnik, sa 
każdego czasu do nabycia na miejscu 
w Rudniku lub z odstawą do stacji 
kolei żelaznej Rzeszów podług cen 
uastępujących 1178 3 3
Salix vimitalis pr Mille 1 złr. 80 ct 

vim. vitelina „ „ 1 „ 80 „
caspica „ B 2 „ 5U B
uraleosis „ „ i  „  80 „
amygdalina B „ 2 „ 50 „

Ż a r  stąd D óbr R udn ik
pr Rzeszów w Galicji.

Najnowsze Walce
Jana Hópfa

kapelmistrza muzyki wojskowej

,Lo i B K i r  m  C a r a m i '
c e n  a  z ł r ,  1 .  

wyszły nakładem księgarni

Seyfartha i Czajkowskiego
w e Lw ow ie. 1112 1-7

j B u b j e k t )
/  s n a jJ i i j  nm iducienifl J

w handlu płócien i  Uelieny S
; J a n a  ft ie d la . >

1216 -w ®  L w o w i e .  1-3
^ > w w  v y w w v (
B yły H iśniow czybu

k u c h a r z  
Jan Szczepanowski
zechce we wł&soyin interesie uttycL- 
miasi do J .  Dragauows kiego w Li- 
latynie poczta Brzeżany pisemnie się 

ZgłuSiĆ. 1214 1—2

I

S o l i t e r a
x g ło w ą

usuwa pod gwarancją i Le« 
nicjbezpieczenstwa z» i*/, go
dziny środek przeaiwko »o- 
literowi, którego dostać B i
tn i w i i t r  ■ w lazeradorf 
koło Wiednia. Takie prsez 
po iztą. 1367 1—O

laidy podróżne
rn Jr 4, złr. a, złr. 8 i złr 12. 

, któreby s:j  nie podobały prsyj- 
się ra-owrot za zwrotem porta 
wego. DTa średniego mątozyz' • na 
jesienny sukna z dobrjj wełny 
3-I metr 4 96. Na ibiorz le,szej 

i >r. 7-4*. N ł nbior ■ wyborowe' 
słr. l i .  Na nbior z oałkiem wybo- 
i cienkiej wełny itr. l i .  Materje 
we na spodnie aimowe, sur luty 
*.Ki, na płaszcze od deszczu, cba- 

peruyien, to» dny, pilśu sukmany, 
sukno bilardcwr msterje na pla- 

dam skie, meniykosry, kamgary i ma 
K .rje na palta p, leoa:

8 ti li arom* ki,
J fabpyozey w Bersie.

C rosfc Ta franko kartony z preb- 
uir' krawców nie frankowane.

Zerata j ą  • “regóIii.e^SEą uwagą po. 
woów na obfi f  wybór i na niezmier 
Unie cisy , 1381 14—0

A i ta t a  io d„A n lo łB n  Strdżaio
we Lwowie

a l l e a  P a A i k i  N r ,  1T, o h o h  
k r ę o o n j r o h  a l a p ó w

poleca własnego wyrobu pewny 
irodeK przeciw Soliierowi 

kapsułkach elastycznych, 
i e n a  p a d e l k a  f l  m ir.

oraz
tareft.’ elastyczne z olejem rycynawm, 

z rybim ta m , J9. n - r  
z olejZidiu terpetrnoiyin, 
z balsamem Lpairae.

*
B R O W A  R U

do kupnn lub w dzierżawę,
ze zapewnionym na mocy propinaoji 
■dbyte n i piwa rooznie najmniej 2300 
hetkolicrów, peszukuje zawodowy pi
wowar. Easka we u w. id umienie a ‘r0r - 
wąc; Kraków -  hotel Pollera nr. 19, 
post. rest 1160 2 —6

i U o e W i n i a n  11. Hujtagc

3> U H  i. «.

mHasaaMr, »en
M®d. D r .  R lae iiB ,

In suk. Fscmlft
J l M i  m w  » wynatnaiKTitiiM* 
lll.rn i 3MC. km m

..  WMittk kn ack. gscsuat, Km, 8 t . 1t O t i . im̂ fsnr«ł),łlnbąr s«|«i
■*atn Sm idnH  «WIL #tUn«ltm *r- U—i m .»ad) srttl tu ,‘a.nr.mmim, n, 

--|«U  ».»WI«nHrM<«wml» I tjk ts t  
D r. S lw w  kjrkt kute bt« fc r-s . 
nsn| |imi tai BnłW **4 11 r*-*- J_ t. &

i « i n i i 8 H k
Wezeeh nauk lekarskich

Dr. W ilh . P is e k
długoletni asystent Uniwersytetu Ja- 
gieil. zwiedziwszy uniwersytety zagra
niczne, osiadł ,ve Lwowie, (Hotel 
na,oiowy ol.karoia Ludwika) i udziela 
pomtcy lekarskiej w domu od 3. do 
o po połndmu. 1170 ą _ o

u f l u i n n i f

Osoby życzące sobie pobierać syste 
matycziiie przeprowadzane lekcje 
rysunków, jakoteż wykłady języka 

polskiego, w szczególności zaś obszer
ną naukę objaśnienia iiteraiuiy, na jdą  
takowe za bardzo przystępną cenę. 
Zgłoszenia się przyjmuje pod adre
sem JH. K . m Administracji „Dzien
nika Polskiego-" 1203 2 -4

*  M o s k w a . B r a c i a  P a p ó w  J
nadworni dostawcy oesarza rosyjskiego. ^  

Poniewai od dłuższego ozasn sprzedawane bywają zamiast prawdzi- 
wej rosyjskiej herbaty karawanowej rozmaite surogaty, założyliśmy calem 
u*rzymania dobrej sławy rosyjskiej her uaty karawanowej i oohr uny P. T. ^  
publiczności przed szkodą jeneralną ąjenij; u p. J ą

S p o n i m n  w  O g a a  w r l e .  J ą
Oryginalna karawanowa herbata rasza, której jedna łyżeczka kawowa S  

dąie iO szklanek najpraedmej«zeji> na ojo, rozayłaną bywa tylko w orygi- R  
nalnem opakowaniu ^

w paczkach po */* 1 funoie wagi ros.

najsłynniejszych lekarzy 
poświadczyło i zapisuje2000

D ra  P oppa
śradkf ni ból zębów

jako najleps7e z istnieję ych do u trzy 
m ania ust i zębów w zdrowym stanie.
Llcrne świadectwa 

naJsłfnniejBzych 
lekarzy.

Me da l e
róinych

wys t aw.
Od lat w ypróbowana

Aoaterpowa woda do nst
Dra J. G.

X
po złr. 180, 3 '60, 6'60 »- a. bezBopłaty cła i franoo 

do wszystkioh mie;so za pobraniem poort ;wem wraz z przepisem k .  
ządzania jbj na sposób ru«yjski przez p. J .  F r o m m a  w  O p s *  J

w ie .  Upraszamy dlatego zwracać się z zamówieniami tylko do wymienionego 
yana w Opawie. 1055 23 —30 jm

,  j  •(}  l ,  .1 .V »w f^fł^rrw  FTwFłw i r»wr w wl ' wr swwtww»wr swr rww r I r iW iW  V VPV

o. k. dentysty nadwornego 
w W iedniu,

I ., Bognergasae 2.
Radykalne lekarstwo na wszelki 
ból zębów , tudzież na wszelkie 
choroby ust i dziąseł. Doskonała 
woda do płukania gardła w chro 
nicznych cierpieniach garlanych. 

1 w ielka flaszka złr. ‘.40, 1 średnia z łr. 1.— 
i 1 m ała 50 ct.

R o ś lin n y  p ro s z e k  do  z ę M w  czyni 
po krótłUem używaniu zęby całkiem  bia- 
łemi, nie szkodząc Im. Cena pudełka 63 ct. 

A n a te ry n o w a  pasta  d o  zębó w  
puszkach szklannych po ałr. 1*22 słynny 
środek do czyszczenia zębów. 

A ro m a ty c z n a  p as ta  do  zębów , naj
lepszy środek do pielęgnow ania i u trzy 
m ania ust i zębów — sztuka po 35 ct. 

P lo m b a  n a  * q b y ,  praktyczny i najpe- 
lek d

-s
•>
i
z

wniejszy środek do plombowania samemu 
•obie w ykruszonych zębów. Oena za pu
dełko złr. 2,10- 

P o p p A  m e d f C .  M y d ło  z io ło w e . Naj-
w ybornie|*-y środek toaletow y, na liszaje, 
w yrzuty ikórne , ostudy, i piegi, do utr*y- 
manfa czystej i dładkiej skóry, na węgry, 
pryszcze i inne w ady skórne. Oena 30 cf.

Uprasza się P . T . Pnblicznośó, aby w y ra 
źnie dom agała się preparatów  c, k. dentysty 
nadwornego Poppa, i tylko takie przyjm ow ała, 
k tóre aą zaopatrzone moim znakiem  ochron
nym.

Składy  moich p reparatów  utrzym ują w 
K rakow ie pp. W . Kedyk ap t., / .  Sobieraiski 
apt., A. Siodlecki apt., b racia Barucb, G óre
cki, W . Jahn, J . Zaplatalsk i, W. Fenz, R. 
Stockm ar ap t., J .  T rauczyński apt. „pod Koro- 
n ą “, Antoni D ylski apt. „pod złotą G łow ą“, 
W . Kotajny, róg nlicy Brackiej, dom ks. J a 
błonowskiego ; w Podgórzu p. tikakalsk i ap t. \ 
we Lwowie pp. Mlkolasoh ap t., Z. R ucker apt., 
J . Plepes apt., J .  Beiser ap t. C. Krzyżanow
ski apt., Nahlik a p t , A. bklepihskt apt., M. 
MUller handel galantery jny  i K. titrzy iow sk i 
handel ga lan tery jny . 4 l6 i 1—S3

sm
na prowincji wraz z damom i ogrodem 
do .frzedsnia, lub do zamianf na inrą 
Bliższej wiadomości udzieli BronSsłtw 

Mlsiołek w Kulikowie. 4 4

flłngerstrarse Nr 15. 
Znm gold. Reichiapfel. J. PSERHOFER, A p ie k a i  z  

we W iedniu,
Pigułki kre*r przeczyszczające, Lu?n%p&nww“^
albowiem is.o.m e nie ma słabości, w któryohuy to p igału  nie udowodniły ■. tys |oznyóh srypoaram swój oadó- 
, n-j skaieoznośoi. W nsjnporocjrwszyoh wypsdks. h, gdzie wiele innych meaj k< mentów nadaremnie używano, 
nastąpiło wakat. >k u&ycia tyob pigułek w arótaun oaame znpułne Uzorowier;e P u d e ł k o  n 15 p l g n l k a  l i  
S I P t. r u i  a  z  tt p a d e ł r e  1 i t r .  5  e t  poostą i  s ł r .  1 0  e t  (H n in J  J u k  r u lo n  u l e  w y m y ła  
kię). Wysyłka sa zabozjniem lab sa p n  ucaseia.
p f *  W s-ia . .  .oga J».ió listów, w któryab konsomenoi tyoh pigułek za odzyskanie zdrowia po przebyciu różno
rodnych i ciężkich ohorób, wyrażają iwo dziąki. Każdy, kto tylko raz tych pigułek aprobował, zaleoa dalej ten 
środek. Przytaózsmy niektóre ■ tyoh pism dziękczynnych.

e°zl O B
-as

Tort-B oya ux
ulM otąey 
B*e»mry, kre ty  eto. 

U n u l e  honor, nk 
Wy«t. Po w. 1878. 
W P aryżu  p p .9 u«- 
ra rd  aft C-le, rue 
de rA lyade de* Be 
auz Arta. 10. W « 
Lwowie w apt. pp. 
Mikolaaeha llL rey  
ianow gklefo.

liepewności
któremu s tak .ziela ogłoszeń, 

jących naj^c >naitize środki 1 - 
e. zanfać. Ten lub ó n anons, 
gnuje choremu swemi rozmi»- 
— yliera tedy i najozęśdej — 

takich przykrych zawodów 
m ąć i me wydawać swyoh 

feadareamie, ten powinien 
ió sobie e o k. uniwers. ksiąg, 

.rn {Karl Goritchek. K K Uat- 
- Buchhuidlung, Włee r. Ste- 

.1 6), wydaną przez Richtera 
nię nakładową w Lupsku fRich- 

Włrlaga-Anstalt in L-:ipzig) bro- 
w ip p i tytułem „Przyjaciel she- 

,W b/ojzn." tej o-n iwione są 
odpowifi l - i  i wyczerpująco 

ejsze i doświadczone iroaki 
I **, co daje choremu możność 

■r i dokładnie rzecz zbadać i
I co nąjoi powiedniejszego dla siebie 

wrbrać. LlriełLo powyższe. 60 polsku 
*y >ame ■- .zsyła pomienicna kuągar- 

ttń uni syteoka na tądame bez-  
p a t n  . n  f r a n c o ,  a samawiajaoy 
nie nut przy tem inayoh kowtów, jak 
*1 Ao 2 kr. sra. na kartą koresn' n-

wo.
piel'

1-10 
—•9') 
1-—.;

Rozsyłki pioztowi
sa pbraniam a e l u e  i f r u u k o ,  tak 

odbiorcy n ie^gonoaią żadnych

Kosz 5 xJogramowy
(  3 6 —46 aattfkomi najwyborniejaiyoh.

■ v  r P o u a r a r n  . 1-86 Messynskiok ^ fjy jg  ,  u  . . .  196

Skrzynka 5 Kilogra in.
ze 4 b-itelknmi nasuąpująoyoh wybór 
nyob W in  e a y g l n a i o y o b .  B u m a

i u i i i y .
H a t a g O  atara i słodka po 1-30 
I y p r y j s k l e  doskonałe „ — 76 
B a d e l r a  najsiliuejsza 
H n / ł h a l l e  ogniste . .
X"ir«w wyborne i silne 
• f r M k a t  s wybornym bu

kieteifi...................................—
B  f o t c e  oamne wyborne „ —'80 ® 
b u m  pod gwar. prawdzi- I ■

wy Jsmaica . . . 1'10| *
M e e j s k a  o l l n a  i t e *

■T S a ,  najwyborniej. ,, —"9CK x

H E R E A T A
p.-awdzłwie O h tU e s a  przez 3nez 
m S i l g l o B g  wprost spro?i idzana 
•  fc. P w e o  kw.atowe wbi r a s  ą 

kiio ałr. 6, U.JO 7 - 8
S o u o ls o n g  bardzo t  s»mityczna aa 

kilo złr. 6,
C e n g t  wyborna i silna na kilo 8.80 .

| |N *  HrrDst- sumiii nie posyła 
i iiu •  kilo { m u ijr-e  ilości mogą być 
djpasuwane do *anyon towarc r

£ i i ;  f« t.

Waidbofen a. d. Yobs, 23. listopada 1880 r.
P a b l i e i e e  p e d i lą k o w s a ie .

W elmozny psuie 1 Odr. 1862 oisrp iłem  na hemo
roidy i pizypaul'Śji pęcherz jwe, dawałem sią leczyć, 
a l: bez samca. S.abuść pjgorizau sią nąglo, tac te po 
niejakim ozasie aouiałem boiu brzuch', ^wsiutes ściągnię- 
oia wnęjzności). ćiasUi zup.łny brak apetytu, i -a la,a 
gp .życiom potrawy lub wypioiem wody, zirudn jścią tylko 
mogłem się utrzymać lU wielkiegi wziląoia i astmy, 
aż w sonon satyłem cudownyob pańskiob pigułek purga 
oyjnyob. Zrobiły one swój skutek i uwolniły mme od oier- 
pień prawie nieule jsaluyoh. Dl .tego tez dzię e ę panu 
. i Liojsiem. Z oslOliw. im uszanowauiem Jan Ollingnr.

Wielmotnj Panie! Byłem tak szo«ęśliwy przypad
kiem dostać pańskich pigułek, krew p zeczyszozają yohi 
V ire cudów u muie dokazały. Oierp.at.m p zez długie 
lata na ból głowy i aawrót głuwy. Powna przyjaoióika 
odstąpiła mi 10 pigułek, i .ych 10 pigułek uzdrowiły 
„ n , , iak dsleoe, te oud prawasiwy. Z podziękowaniem 
proszą ie<ly « przyitmie mi jeduego rulona.

Pisaka, 13- marca 188i.
knirzaj Parr.

Rajsko, U . lictopaas 1879.
Bzan»wny Panie Pserhofer!
Pu unme muszą ;ak wisin innych wyleczonych przez 

Pańakr- pigułki czyszcząca krew wypowiedzieć Panu naj- 
l,mawia i DocUiąBowanu W bardao wiola chorobach oka
zały Pańskie |  igułki uuuowną siły leozmo.ą, kiedy już 
wszelkie iune leki były daremne, fo^u gły  euo grunto
wnie w krw.otoka zouiet, w aicfegiL* m. usiroatyi, 
zatrzym am mouzP. glietaoh, osłaoieoiu aołąuka i kur- 
ozznn, zawruoie i w em  lanych chcrob.oh. Z. snpełnsm 
zaul-niom proszą nnow o p lyełanie lz  swojo*.

:Ł  s menatagm C ImiHing, włzśoioiel dóbr.

Bielsk, 2. ozerwoa 1874. 
W.elmożny Panie Pseihofrrl Ja i wielu innych, 

którym pańskie pigułki purgaoyjne priywróo ły zdrowie, 
musimy psnn wj razić pisemnio najszczersze poaz ęko- 
wsnie. vV b'ra j wielu stsbościach, pignłsi to okazały 
.lsjcudow‘lidjtzą siłę leczniczą, gdzie .nne środki calk.em 
były besli .taczne Na krww oki. złą me a truację, przy
krości pęcherzowe, ro iaki, słabość ż >ą ka i kurcze 
żołąlkoae, sawrot głowy i na wiele mnyuh iiłabośi i 
pomogły gruntownie. Z  zopełoem zanfaniei i jwoszę mi 
snowu przysłać 12 rulonów. Z uszanowaniem Karol Kauder.

Wielmożny Panie! *  przypnszozeuin, ż^wiizytki" 
jar * i .  lei- r twa lównej są dobr0.d> jzk słynny p ińssi 
ł ia l s a m  n a  o d m r o ś e i i ł s ,  który w mc oj rodzinie 
usunął już kilka zastał sałyca bąbli, mimo w tn,tn no tak 
iwanyoH s odko .  i msursalnyob, postanowiłem umeo i.ę  
lo pańskioh pigule1' krew p^zeozyszuzająoych, aby za 
pomocą tyoh małyob kulek zbombardować iroje dłngo- 
'etn* cierpienie hemo >oxdalae. waham się tedy wy
znać panu, te po 4-tygodniowpm zażywaniu moje starp 
cierpienie zostało zupełnie u^m ęte, i w kole moich 
przyjaciół zalecam te pigułki isjgorliwiej. Nie mam ro 
wnież nic przeoiwko temu, abyś publiozny użytek zrobił 
i togo pisma wszelako be* podpisu. Z uszanowaniem 

W i e d e ń ,  10. lutego 1881. C . Y. T .

Ceenev. 17. maja 1874.

m  p ry  a a ń s k a  m w n >  g e itć i  e n a ,  w y o k o  i  m e -  
o eK .a s w o d u ie  a k a tk ia ją c u ,  b a u a p i is e o z m e  n a ^ l e p u y  ś r o 

d e k  p r z e o iw  W i M U u .  o h w C c o o ia  g o s c o o w y m  i  r e u m a 
ty c z n y m ,  j a k o  t o  : s ła D o a c m m  w  g r ^ t i i e m e  p a u ie r z o -  
* ,  ui. a  .u  u  w  o s ł o n k a c h ,  i s c h i a s , m ig r e n i e ,  n e r w o 
w e m u  b o iu  z ą o ó w ,  b o iu  g ło w y ,  iw rz y k a u iu  w  n i z a o h  
lip. 1 «ł. <0 ot. ________________________

zi h, a  tylko da adrowia n ty  prowadziły, leos nadały 
jej młodocianą siłą, nie m- ąo oprzeć sią nalegauiom 
inayoh, merpiąoyor na podobne oboroby, npraszam o po- 
cc ans przysłuiij t  rulonów tyoh oudownyoh pignłek ca 
i alioaemem. Z poważaniem

Błaitj Spittek.

B  u a t e r y u e H a  a e d a  a o  n s i  c k. upraw ił.
■ ™ prawdziwa J • 0 ,  ł ‘ o p p s ,  pows.uchuia znana 

jako najlepszy Biodek konserwaoyjuy ua zęby. 1 Jazon  
1 złr. ao ot.

L i s e n e j a  m a e e iy  Dra Romersbausena na wzmo- 
cmome i utrzymanie wzroku. W oryginalnych flako

nach po złr. 2'6U i złr. 1 60.
I h a l s a i M  ma uetsm rokem le 3 Eseiuofera od wielu

•UM  jut uznany za najpewmijssy środek na udmrożv 
uia wszelkiego rodzaju, jakoteż n« bardzo lastarz.łe  
runy ltp. 1 słoik 40 ct.______

n  j U ik a k le  m y d i a  t o a l e t o w e ,  nąjdoakouals.a z
^ 1'jm s “ > myueł, po użyma cegoa, skora staje sią jaz 

aksamit i zatrzymuje bar ano przyjemny zapach. Jest 
bar Oso wyuatnB i nie usyoaa. Bztuk.  ,0 ot.

U l la k e r > F u lT e r ,  powszechnie auauy arodes domo- 
•N- wy oraeuiw katarowi, uhrypoe, kaszłosń i.arasow»-wy praeuiw katarowi, 

mu ltp Fudełzo 35 ot.
■ J i o n c j a  h y c la  (praskie krople) praeoiw eepsuto- 

-■skmn żołądkowi, złemu trawienia, ooiom w spodnich 
częściach mała wszelkiego rodzaju, wyborny środek do- 
mowy. Flakon 10 ot.________________

l | V a n  i  w ą tr o b y  m i ę t u s *  tjłorsuuj, przci W. 
•^M aagec*, prawdziwy, starannie czyszczony, wynornoj 

jazoSui Flakon 1 zł.

|M  l a  P o l i o ,  UZJ li u-ohińaki środek (t«kżr do-po iwa- 
J*X. nyj przeciw nerwowymoierpieniom głoiowy, w twa- 

rzy, i o.arp eniom tąbów, migrenie i t. p. przez leka
rzy spróbowany i zalecony. Kropla roaiara na czol 
lub krou a b o i  g ł o w y  ustępuje w kilku minntaoh. 
W trzech wielkościach po 80 ot. 1 złr i 1 złr. 60 ot. 
(Opakowanie 10 ot.).__________________ _____________

dełka 60 ot.
U a t e  ą s n n t o r a i e ,  przez Gcorgó, od długioh la t u- 
-N- żyw sne jako jeden z najlepszyob i najprzyjem niej

szy oh środków pomoanyoh p rv  aiw zaflegmienia, ka
szlowi, ohrypoe katarow i, bolom w piersiach i p tn- 
oaoh, uoiążliwosciom w k rtan i. Pud, łko  60 ot.

zaobiony ałoik 2 ał
|  p l a s t e r  u n l w m a l n  "irzoz profesora Steudei, 

na rany  z uderzenia i  u k ład a , i<rzydzim oaerakom 
w sielkiego rodL jja, naw et w .  a iza ły m , a d ą g le  odna- 
wiająoym aią wrzodom , wrzodom grnizoffiwym,' n i dzi> 
k »  miąso — zram une lub zapalono piersi, na  odm ro- 
ftono oząs. i, gośmcc w nogach i y u  podobnym d e r -  
pieniom  dciswiadozony środek. Słoik 50 o.

| ]  s l w m a h u  m m  p r s e c i y n M n ą J ą c a ,  przez
^ A .  W. B n l l r i o b ,  w yborny Srodec domowy prze

ciw w szelkim  następstw om , poohc drąoym ze zw ichnię
tego traw ien ia  a t o ' p rse  ,.w boiu głowy, law rotow i, 
ku ozowi żołądka, zgadza, hem oroidom , zatw ardzeniu 
i tp . P a k to t l  zł. 1078 6 - 1 8

Wszystkie francuskie apeoyfik* utrzymują bądi aa akładzis, lub doitarozam takowyoh aa żądanie ryohło i tanio, 
O T  fiozsełka przei pooztą prsy kwotach niżej 6 ałr. tylko za poprsedniem przesłaniem gotówki.

SOKAL i L I L I E N
u lica  H etm ańska 1. 8.

3°|# l is t f z a s ta w n a  c. i m  ML K re O .z io a s iie e o .
Rocznie 6 ciągnień. Główna wygr. 50.000 zł,

Wyciągnięte losj i  nfcjmniejsrą wygraną w kwocie 100 zł. 
biorą Łuktę udział w dalszych ciągnieniach wy/ranyeh. Drugie 
ciągnienie 15. k w ie tn ia  1882 Sprzedajemy te obligacje podług 
izi nnego kursu, jakoteż na spłatę w miesięcznych ratach po 
5 z ł. w. a. Kupujemy i sprzedajemy także wszystkie liaty za
stawne, obligacje państwowe, lakoteż akcje, po najrzetelniejszych 
cenach. Wszystkie polecenia z prowincji wykonujemy bezzwło
cznie bez doliczenia prowizji. jq62 26—o

ar
MIGRENY I NEWRALGIE

GUARANA
G R IllA tJftiT  e t  C le , Aptekarzy w Paryżu,

Jeden proszek rozpuszczony w łyżce wody ocukrzonej I zażyty, dostateczny!" jest do 
uśmierzenia natychmiast najsilniejszego bolr gioWy i mirren, i do wyleczenia rznięcia 
żołądka i biegunki. Sprzedaie się w pudelkaoh zaw iera jących dwcnaście oroszków.

Dla uniknienia falszersly a, żąda" należy aby każdy proszek byl opatrzony podpisem
G rim aul* et C om p.

Dla 'ln.knieniu licznych fałszerstw 1 n iSladownictwa, żądać aby stempel rządowy fran- 
cuzki koloru niebieskiego stosownie do prawa z 21 Lis*npada •S73, marka fabryczna

Li podpis GRIM/' ULT et COMP. znajdowały się na jednej etykecie.
Dostać można w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. „

5 Trrrr i i ■ i i i ■ i---
~  M

R e rg e ra  m edgeynaine
M Y D Ł O  M A Z IO W E

zaleoone prees ek»%ki» znakom tości, używa sią a na,1 lepgzem powodze
niem, w w ieln państw ach E n ro iy  na

.,.'!’ yM ,Ily »k 6 r «e  w « i« lk ie g o  rodz&fn,
osobliw1 n« ch ro r znd i im h w p  liszaje, pa ro b j, ognik i p a s o ^ tn e  wy- 
8y? ” ’ tu^ s ’e - na cz—wonośó noss odm ożenią, pocen nóg, p*pTy na gło- 
w f li tp . B w g e r a m y d ł a  w s a m lo w e  z a w i e r a ł »%  m - * l  d r * V w n e j ,

m aię bardzo od wazygtkich innych mydeł maziowych. Dla zapobieżenia
pomyłkom proszę ią Jaó  w yraźnie B  i r g e r t  n  y ( l 'S  m s e l o « « K n ,  i uwa-

zaó na znang markę ochronną.
sy n p o r c u y w y e t a  o - l r r p l « n l s c l i  i k h r n y c k  zam iast mydła 

m aziowego używa sią 1 •

Bergera meJi/c. mydła mazowo-siarczanego.
*0 należy, żądać wyraźnie m ydła B ergerow ski go, a lto w i m zagraniczne 

im itacja są  bezekuteozuemi produktam i
£ i g o d d l * j u t m  m y d ł e m  m a z l o s  m  d la  usunięcia wszelkich

-** W J P  m  • O B ś W tF  p  t o l ,
na wysypki u  dzieoi, tudzież jakci znakom ite mydło kosmetyczne do myoia 
i aąpieli na oodzień służ-

... B®rg®jpł glicerynowe mydło matalowe,
które zawiera 06% glioerrny i jest perfumowana

'  ,u"% ^ w a fk a  katdogc gatunku  9 5  ont. w raz z broszurą.
Główny skład  rc n y łk o w y : a A p ż e B a n a  O . H E U 4  w  O p a w i e .
Zapasy znajd ają się we wazysttich aptekaoh monarchii. Gtówne składy; 

w Lwowie u p p  autekarzy P io tra  Mikolaaeha, Zygm. Ruokera, J .  Beisera, 
w  d I m  Jakóba P iepess, G. Geilhofera i A. Sklepińskiego.

. . .  , Brodaoh u E d  L iszka, i E. Grunspana, w B rzetanaćh u R Dem- 
— ["i. i?°k W or t* l v e  n L . Nossa, w D obrom ilu u N G rotowskiego,ODODyOZtl U ij Ufy hrir niAnii i A nr/t w tj Alrannfnixnnv.il w JiPO-

'  msławowie u J . Macnry i a A m iroi -cza. w S try ja  a  L. GSrmi rs, 
Wu  uHCLWle a  4 '  Tenczyna i J . Reida. w T arnopolu  u F r. Ja-.rog iew ic  » 
1 ±1. H ahanego i we wszystkich praw ie apteka/ h Galicji. 1211 1 24

^ a m i  i  p ę c t i e r i e  r y b i e
ajpesnaiajm* i«ac s i t f s ,  prawiisiwB AwbiRUka uuii po 1, 8, 8, 4 i 

tp eo jA lu e lfli « U « * k i c  t u i *  słr 2*80, - l e k n n ł m o  * d  n o m
• fur—ie pMJcow) «stu» » 2 «0 wysyła pod dyskrecją a* pobraniem , Gum mi-

lg-,n«ir-- t l « X .  W u s ś ,  “  4. f <.*(.*-r i i/esąse Nr. 4 T

1085 
4 7 “

i f dr.

U /n a n ie N l
Cztiry wiiikii z«ług. i list pachwilny

za prze^yborn* perfu «y i wody toaletowe.
W o d a  i w o m k s  odznacza aią bardzo przyjmunym i d łngotrw -Jym  >n- 

pauhem, zastępuje perfum y, wody paohnąoe, ooty arom atyozne i to 
aletowe. — W oda lwuwaki zyskała powsaeołine uznanie i w aiątość w 
kraju  i  za granioą. Ponieważ w oda lwowal • nietylko josl -u ak e- 
m itą  perfum ą do sk^apiania sukień i chustek  „  ożyto ta 1 ża r t  
pomocą roapylaoaa, dąje bardzo wonne i m iłe kadzidło, flakon 80 
i I z łr. 50 o t

W a d a  1 a w e n d o w o - a n a b r a  wa> Posiada bardaó przyjemny i « 'n j  
zapach ; ałuży do atarapiania ra łdeó  i ohnstek, nism m ąj t  i  nż rta  
za pomocą rozp ry sk ir ) i* daje b ard ia  p rry jsm ns i w onni ka
dzidło. Gana ja łeg o  flakona 1 20,
Pół flakona 70 ot.

W a d a  l a w e n d o w a  p o d w ó j n a ,  Odszozegób >a ń ą  nader przyjemnym 
orzeźwiającym jcpaohem  i używ a się nietylko jako  w oda pachnąca 
do skrupiania sukień, chustek i m ieszkań, lecz tuzże  jako  woda toa
letow a m a obstern- zastosowanie w dam skiej toaiaais, g i t  to  do 
naoiarania oiała lub też nu ięszana  s w odą da mym*, bardzo ko
rzystnie wpływ* na pł«ć i skórą, konserw ując i oh roniąc ją  od wy- 
rzutós , zmarszuzek i t. p. Cały £»kon 90 ot.
Pół flakona 60 ot.

W o d a  k o l o ń i K a  p o t r ó j n a ,  k tó ra  o w iele przewyższa sw oją dobro-
o.ą zagram  izne fląkony po 40, 80 i 1*50.

W o d a  k o l o i  i c a  flakony po 26, 60 i 1 złr.
O e e t  t o a l e t o  e ry . Odznzc si się nader przyjem nym  zapajbem  i jasl 

powszechnie używanym do odświeżania o i a . u r nrze laaa je  jądrnośó, 
i zerst woau i  ohroni ją  od wazelkioh wpływów arkodltwycn pew ietrsa . 
Służy on low n ie t do odświeżania i od w ietrzenia pow ietrza w salo- 
nsob. Cen 60 1 i / r

P e r l a m y .  Chypr, heliotrop, jaśm in, Jnkey-Klob, h iacynt, lilija , perfu- 
m a k* ko mU., perfum y i  kwiatów alpejskich, kw iatów polnyoh, 
kwiatów wi hodnich, Esa-bouąmet, M illjfleurs, p ao zu l^  rezeda, rO ii 
mobowŁ, Opoponaks. Y lang-Y lang, piżmo, perfum a litew sk a  fiołek, 
iw 't 4si*nki aiubrozia, niezapom inajki, pieazozotka, kw a t  po,skIt k*n- 
w. 11, piei w icinek. róża, itp . flakoniki po 80, 60, 76 ot, 1 i  F 

BaznetKł ( S a f l h e . )  z zapaohem pacznlowym, z kwiatów waohodnioh, 
konwaliowym, kwiatów po la ldoh , kw .itów  a lre jsk ioh , fiołkowym 
lawendowym, piżmowym, różannym . h -lio tu p o w y m  itd . po 60 ot 
1 złr., i 4 ilr .  ̂ 1001 24. - 0

W e d y  t o n l e t e i r c  z aapacfiami £ łe z , heliotrop, M illefleura, Jfias- 
Bouąuot, służą do naaierania oiała i sk ap ia iiia  włosów. F lakon  1 ałr.

JAN IHNATOWICZ,
maglzter farmacji t oLemik sądowry. 

Fabryka we Lwowie, allea Kopernik* 1. 8« 
Filia w Krakowie, Sukiennice 1. 90.

G ł ó w n e  a k i a d y  w aptekaoh; w Stam aławowie n p . Sto- 
chara, w Tarnopolu u p. Jam rugiew ioza, w Przem yśla n  p, N anlika, 
w Fodhajoaoh u p. u u  i kiewiosa, w S tryju n P- D rą/ow akiego, ora* 

I we wszystkioh p ier w izorząinyub iklepaoh.

W y d a w c a  i  r « d * ] r to i f  i  J ó s o f  l jM k ń W B id k i , 7 dnikwTil .Dsionnik* Polskiego," H  L«on* Zub*lewi*»,


